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wroczysty obehód 30- | 
śkazanie rotmistrza | rądzyńskiego. - 
Ry Za podzurzanie judn 


Ruski paroch z ja- 
osei „przeciw pań- 
ske K. 0. P.- 

ludzi wampirów sowie systematy - 
cznie obałał przetarcj. - Dwa wielkie hożary na prowincji. 
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WYJAZD MIN. SKŁADKOW- 
SKIEGO. 

(Telefonem od uaszezo korespondenta. 

Warszawa, 1. czerwca. (ab). P 
min. Składkowski wyjechał w sobotę 
popołudniu w towarzystwie sekreta- 
rza osobistego p, Sławickiego do Kęp- 
na. Wyjazd p. Składkowskiego nosi 
charakter prywatny. P. min. wraca do 
Warszawy w poniedziałek. 


20WA aresztowi 


POWRÓT P. PREZYDENTA RZPLTEJ 
DO WARSZAWY. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 1. czerwca. (ab). P. 
Prezydent Rzpltej opaścił Poznań w 
sobstę w poludnie i przybył do War- 
szawy w godzinach wieczornych. Ju- 
tro w niedzielę p. Prezydent obecny 
będzie na wyścigach konnych w War- 
szawie, gdzie będą rozdane dwie naj- 


ięks agrody sezonu, norma 
pe a Tr TRAGICZNY ZGON ROSYJSKIEGO 
POLKI AMER, U P, PREZYDENTOWEJ v RY Bird 
CICKIEJ (Ta'sfore:a oł naszego korespondenta) 
MO% Ę Warszawa, I. czerwca (st) Dziś przy 


Poznań, 1. czerwca (Tel. G, P). w 
dniu wczorajszym przyjęła małżonka p. 
Prezydeuta Rzpltej p, Mościcka w swo- 
ich apartamentach na Zamku delegację 
xobiet Związku Polek w Ameryce, 


ul, Hipotecznej z okna 5 p, rzucił się na 
bruk podwórza 50-letni pułk, wojsk ro- 
syjskich Aleksander Istomin. Po rewolu- 
cji bolszewickiej uciekł on z Rosji do 
Polski, gdzie biedował, aż wreszcie za- 


dłużył się za pół roku za mieszkanie, 
PODRÓŻ INSPEKCYJNA MIN. KUKNA. Dziś miał być eksmitowany. Nie mogac 
i Wum Of insetto korespondenta. znieść takiej sytuacji, wybrał śmierć, 


Warszawa, 1. czórwca. (ab). P. 
min. Kihn wyjeżdża w niedzielę na 
kilkudniową podróż inspekcyjną do 
dyr. wileńskiej, przyczem zwiedzi do- | 
kładnie niektóre stacje graniczne. Mi- 
nister wraca 5. bm. Inspekcja rozpo- | } 
cznie się od Wileńszczyzny, a pozo- | 

| 


Ra 
WIELKIE PRZYJĘCIE W KWIRYNALE 
DLA KARDYNAŁÓW, 

Rzym, 1, czerwca (Tel G. P), Wkrót- 
ce odbedzie się na dworze królewskim 


wielkie przyjęcie dla kardynałów i dia 
ciała dyplomatycznego akredytowanego 


staje w związku z zapowiedzianym przy stolicy Apestolskiej, Jest to pier- 
wyjazdem p. Prezvdenła Rzylitej na wszy krok zbliżenia dworu królewskiego 
Kresy Wschodnie, TEATR W WIĘZIENIU, | do Stolicy Apostolskie, 

—— (Do artykułu na stronie 9-tej) — - —— 
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„GAZETA PORANNA 


z dnia 3. czerwca 1929 


zwyci ęstwo wyborcze ang. Partii - Pracy? 


KTO PONIÓSŁ NAJWIĘKSZĄ KLĘSKĘ PRZY WYBORACH W ANGLJI? — ROLA LIBERAŁÓW SKOŃCZONA.— 

CZEGO MOZNA SIĘ SPODZIEWAĆ OD LABOURZYSTÓW W POLITYCE WEWNĘTRZNEJ I ZEWNĘTRZNEJ? 

STOSUNEK LAEOUR PARTY DO POLSKI, — WOBEC SZGZEREGO PACYFIZMU LAEOURZYSTÓW NIE MAMY 
POWODU DO OBAWY 

siaj jest o tyle wyjaśniona, że można 

przystąpić do oceny wyniku wyborów. 


Lwów, 2 czerwca. 
tp Wybory do angielskiej lzby 
Gmin przynoszą, jak to już można by- 
ło wnosić zresztą z wiadomych wczoraj 


częściowych wyników głosowania, 
walne zwycięstwo labourzystom, zaś 
poważną klęskę konserwatystom, tra- 


cącym na rzecz młodej partji socjali- 
siycznej kilkadziesiąt mandatów — a 
niemniej także liberałom, którzy mimo 
niesłychanie intensywnej agitacji, le- 
dwie zdołali utrzymać swój stan posia- 
Ga nia. 

Obliczenia ostateczne zdobytych 
przez każdą pariję mandatów nie są 
jeszcze zamknięte, gdyż wynik losowa 
nia z 16 okręgów wyborczych oraz roz 
dział mandatów uniwersyteckich bę- 
dzie dopiero wiadomy za dwa do 3-ch 
dni. W każdym razie sytuacja już dzi- 


Czyja klęska 


Stwierdzając niepowodzenie partji 
Stanleya Baldwina, wyrażające się w 
utracie kilkudziesięciu mandatów, je- 
ŝli przypatrzymy się bliżej układowi 
stosunków angielskich, przyjdziemy je 
dnak do przekonania, że kto wie, czy 
nie boleśniejszą choć mniej rzucającą 
się w oczy klęskę, pomiosło także stron 
nictwo liberalne, Na klęskę konserwa- 
tystów złożyły się w wysokim stopniu 
niezawinione przez nich niepomyślne 
konjanttury gospodarcze, pod jakiemi 
cierpiała Anglja w ostatnich latach. 
Wpłynęły one na nastroje wyborcze, 
gdyż uczuciowy odruch społeczeń- 
stwa zwykle przypisuje niepowodzenie 
tym, którzy są u steru.  Niełaska ta 
może się jednak zmienić wówxizas, 
gdy okaże się jasno, że i nowi słernicy 
nie mają zbawiennejgo lekn nzdrawia- 
jącego radykalnie wszystkie bolączki 
socjalne. 

Natomiast liberali pokładali w o- 
becnych wyborach nadzieje odrodzenia 
swej dawnej świetności, kiedy to po 
każdem pognębieniu konserwatystów, 
oni oteymcwali władzę w rękę. W o- 
becnych wyborach niczego na konser- 
watystach nia zyskali, a agitacja ich 
przyczyniła się tylko do trimrału la- 
boarzy tów jrzez rozsirzelenie głosów 
niesocjalistycznych. 

Z tego w ynika ğe o ile niepowodze- 
nie konserwatystów mcże być chwilo- 
we, ło liberali skończyli się już dafi- 
niływnie, a odgrywaną dotad przez 
nich rolę „opozycji Jego Król. Mości” 
przejęła po nich Partja Pracy. Ten 
zmierzch liberałów jest tem zupełniej- 
szy, że według ostatnich wynurzeń 
Mac Donalda, który raczej dopuszcza 
możliwość kompromisu z konserwaty- 
stami, zdaje się być wykluczona jaka- 
kolwiek koalicja tych dwóch stron- 
nictw w nowej Izbie Gmin. 

Niemożność paktu tych dwóch par- 
tyj stawia Anglię przed brakiem stałej 
i pewnej większości parlamentarnej, co 
przyczyni bezwątpienia rządowi, jaki- 
kolwiekby on był, wiele trudności. Jest 
jednak jedną rękojmią więcej, że mimo 
zwycięstwa lakourzystów angielska po 
lityka wewnętrzna nie wejdzie na 
wzburzone ilukta radykalizmu. 

Pozostaje do rozpatrzenia, jak doj- 


| 21 r. życia. „jPodlotki" 


Konserwatyści ponieśli bezwarun- 
kowo bardzo dotkliwą porażkę — tem 
boleśniejszą, że sami przyłożyli do niej 
częściowo rękę przez dopuszczenie do 
urny wyborczej „podlotków ', kobiet od 
okazały się nic- 
wdzięczne, bo dziś już nie ulega wąt- 
pliwości, że głosy kokiece zostały prze» 
ważnie rzucone na szelę leiboeurzy- 
stów, Slało się talk zapewne dlatego, że 
konserwatyści, mimo wywieszania na 
równi z innemi stronnictwami białej 
flagi na swoim froncie wyborczym, są 
pomawiani o tendencje militarystycz- 
ne i imqerjalistyczne. Kobiety zaś, bę- 
dąc bezwzględnemi pacydistkami, wię- 
cej w tej mierze miały zaufania do 
Partji Pracy. 


bołeśniejsza ? 


ście do władzy Labour Party oddziała 
na nkształicwanie się stosunków mię- 
dzynarciiowych, a przedewi:zystkiem 
na stosunki polskie. 

Bezwarunkowo nie można zanize: 
czyć, że angiełska parłja kozserwały: 
wna złożyła wiele dowodów, że rozumie 
znaczenie i rolę Polski w ukśsadzia sił 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


' dła Niemiec. 


w Europie, że uwzględnia jej interesy 
gospodarcze i państwowe. Dzięki niej, 
stesunek Anglji do obecnego rządu pol- 
skiego stawał się coraz życzliwszy, i 
urrawniał do nadzieji na tak pożąda» 
ne nawiązanie ściślejszych stosunków 
między obu państwami. Upadek kon- 
serwatysłów zatem należy uważać bez- 
sprzącznie za pogorszenie sytuacji Pol- 
ski na terenie Ligi Narodów przede- 
wszystkiem. Wywrze on także, przy- 
najmniej chwiłowo, ujemny wpływ na 
nasze stosunki wewnętrzne. 

Niemniej także przyznać trzeba, że 
nie są zupełnie bez uzasadnienia na- 
dzieje niemieckie, związane z zwycię- 
stwem Labour Party. Skutki te ujaw- 
nią się zapewne na paryskiej konferen 
cji rzeczoznawców w sprawie ońszko- 
doewania, jak niemniej w sprawie ewa: 


` kmacji Nadrenji, w sensie korzystnym 


Jednak alarmy, podno- 
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szone z niektórych stron, jakoby zwy- 
cięstwo labourzystów miało być jedno- 
znaczne z rewizją traktatów  pokojc- 
wych, a w pierwszej linji rewizją gra- 
nic zachodnich Polski, według wszel- 
kiego rachunku prawdopodobieństwa 
należy uważać za przesadę. — Można 
przyjąć niemal za pewnik, że po do- 
świadczeniach z r. 1924 labourzyści 
wyrzekną się rewolucyjnych progra- 
mów zarówno w polityce wewnętrznej, 
jak zewnętrznej. Już z enuncjacji wy- 
borczych Mac Donalda okazuje się, że 
przywódca labourzystów wlał dużo wo- 
dy do swego czerwonego wina. — Po- 
liiyka angielska zagraniczna zresztą 
kroczy zbyt ustalonym torem, aby go 
socjaliści nawet mogli bez wykolejenia 
opuścić. 

Będą oni podkreślali w pierwszej li- 
nji bardzo silnie pacyfizm. Ale ta wła- 
śnie zmusza ich do do unikania wszyst 
kiego, co może stać się tak grożnem 
zarzewiem niepokoju, jak targnięcie się 
na nienaruszalność granic Polski W 
podopnym duchu wypowiedział się ró- 
wnież Mac Donald, bawiąc ostatnio w 
Paryżu. Podkreślając, iż Francja i An- 
glja są dziś związane tysiącem wspól- 
nych interesów, wyraził zdanie, że dla 
przyszłości Europy muszą cba te pań- 
stwa zgodnie ze sobą pracować i u= 
stalić wspólne linje w polityce zagra- 
nicznej. 


Prąd świeżego powietrza. 


Z powyższego wynika, że jakkol- | 
wiek na razie, z upadkiem konserwaty | 
stów, mubywają mam wytyczone już 
ścieśki na drodze do zbliżenia polko- 
angielskiego, to niema jednak powodów 
do zbyt czarnych horeskopów, bo już 


Pierwszy | y Pal iski | ki Park Marodowy 


W PRZEPIĘKNEJ OROLICY PIENIN KOŁO CZORSZTYNA, 


tieloncm od naszego korespondentaj. 


Warszawa, 1. czerwca. (st). W naj- 
bliższym czasie komisja ministerjalna 
obejmuje pierwszy polski Park naro- 
dowy w Czersztynie w Pieninach. Te- 
ren obejmuje przełęcz Dunajca od 
Trzech Krzyży do Pieniiskiego Poto- 
ku. W uroczystości przejęcia parku na- 
radowego w Preninach weźmie udział 
naczelnik depart. leśnego w Min. rol- 
nietwa Stankiewicz, inspektor dyrek- 
cji lasów ze Lwowa Lewicki, prof. Sza- 


| 


prezes państw. rady 
ochrony przyrody, prof. Gółel jako 
delegat tatrzańskiej Rady ochrony 
przyrody, oraz mjr. Romaniszyn. Dru- 
gi Park Narodowy będzie w Tatrach, 
gdzie przeznaczono już pewne tereny. 
Zamierzune jest również kupno obsza- 
rów Szatry i Poronina. Trzeci Park 
Narodowy ma być na Howerli w Kar- 
patach wschodnich. 


fer z Krakowa, 


r > s 
Powrót gen. Bema do Oiczyzny 
WĘGRY ODDADZĄ HOŁD SWEMU WIELKIEMU OBROŃCY. 

Tarnów 1. czerwca. (Tel. G. P) | w stolicy 27 czerwca. Dnia następ- 


Program sprowadzenia zwiok gen. 
Bema pozostaje niczmieniony. Po- 
ciąg z trumną przybędzie z Belgra- 
du do stacji granicznej Koledie 26. 
czerwca b. r. o godz. 12.32, skąd po 
powilianiach odjedzie do Budapesz- 
tu. 


nego pociag ze zwłokami wyruszy 
w dalszą drogę. O godz. 16.25 za- 
trzyma się na granicznej siacji Sa 
mos Koujfala. Przewiczienie trum- 
ny przez całe Węgry odhędzie się 
specjalnym pociągiem na Loszt rzą. 


Glówne uroczystości odbędą się | du węgierskiego. 


bity splot zbrodni we Lwowie 


ALE NIE NASZYM, TYLKO W POW. LIDZKIM. 


Lida, 1. czerwca. (Tel. G. P.) We 
Lwowie, pow. lidzkiego popełniono w 
ciągu dni ostatnich kilka mordów. We 
wsi Nadorożewicze Józef Tutkowicz w 
przystępie zazdrości zamordował swo- 
ją żsnę, poczem ponełnii samobójstwo, 
pcdrzynając sobie gardło brzytwą. We 
wsi Bojary dwaj bracia Dawidowicze 


| 
| 
| 


za namową swej matki zarąkali sie- 
kierą mieszkańca łej wsi Stanisława 
Mościckiego. Morderstwo popełniono 
na tle porachunków osobistych w spo- 
rze o grunta. We wsi Karpanowo Le- 
on Olkowicz w sprzeczce o miedzę za- 
mozrdowai Winceuniego Poliwag. 


w bozwarnnkowo szczerym pacyfiźmie 
Labenrzystów musi się znaleźć miej. 
sce dla ochrony żywotnych interesów 
Poski. 

Natomiast stwierdzić należy jeden 
objaw, bezwarunkowo pomyślny i po- 
żądany dia calego życia współ:zesne- 
go świata. Dojście de głosu tej młodej 
partji, ożywionej na wskróś demokra- 
tycznemi ideami, w tak połężnem pań- 
stwie, jakiem jest Anglja, wniesie w 
zatęchłą atmosferę europejską świeży 
prąd powietrza, którego jej tak bardzo 
brakuje. Wobec rozszerzenia się w o0- 
statnich latach na Starym Lądzie reak- 
cji, zdapywającej coraz to nowe pla- 
cówki: wobec faszyzmu włoskiego, 
dyktatury w Jugosławji, terorystycz- 
nych metod uspokajania rewolucji Pri- 
mo de Rivery, przyjście do władzy la- 
bourzystów oznacza sukces idei wol- 
mościowej. A Polska, której misją dzie- 
jową i zawołaniem sztandarowem by- 
ła walka o walność „naszą i waszą", 
która pod hasłem walki o prawa czło- 
wieka przeszla świat pod orłami na- 
poleońskiemi, po przezwyciężeniu opo- 
rów, wytworzonych przez warunki 
chwili obecnej, z pewnością na tej dro- 
dze będzie umiała połączyć swoje wy* 
siłki z temi wszystikiemi, które widzą 
szczęście lmizkości w pokoju i praw» 
dziwej wolności 

= FRZWTTTEWE IEO E ERETTE) 
WIZYTA POSŁA FRANC, NA STATKU 
POLSKIM. 

Lizbona, 1, czerwca (Tel, G. P.). Po 
seł francuski w Lizbonie w towarzystwie 
konsula polskiego złożył wizytę na po- 
kładzie szkolnego statku polskiego „I- 
skra“, Dowódca statku wydał na cześć 
gości przyjęcie, w czasie którego wymie- 
niono toasty, 


— 0o 
KRWAWA BITWA W TRYPOLISIE. 
Trypolis, 1, czerwca (Tel, G, P.). Woj- 
„ka włoskie Ssteczyły krwawą walike z 


tuziemczymi powstańcami, Powstańcy u- 
tracili 430 zabitych i kilkuset rannych, 
Do niewoli dostało się 1.032 ludzi, W rę: 
ce włoskie wpadło przeszło 6,000 wiel- 
błądów Po stronie włoski: zginęło 24 
ludzi a 77 odniosło rany 
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Woz 


„GAZETA PORANNA” 


(Ki prezesem Sadu 


Apelacyjnego we Lwowie. 


NOMINACJE W SĄDOWNICTWIE, UCHWALONE PRZEZ RADĘ MIN. 


ilclelonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 1. czerwca. (ab). Piąt- 
kowa Rada min. aprobowała wniosek 
Min. sprawiedliwości, dotyczący prze- 
sunięć personalnych w sądownictwie. 
Postanowiono przedstawić do podpisu 
nominacje: dra Sokołowskiego, radcę 
Prokuratorji gen., p. Okulicza, naczel- 


nika w wojew. warszawskiem na 8ẹ- 
dziów Najwyższego Trybunału Admin, 
Sędziego Sądu Najw. dra Zaruskiego 
Wład. na członka Komisji kodyfika- 
cyjnej, wreszcie dra Wójcickiego, wi- 
ceprezesa Sądu Apei. we Lwowie na 
stanowisko prezesa Sądu Apel. we 


z dnia 38. czerwca 1929. 


PIEGI: 


Str. 3 


rzez 


piamy wątrobiane ? 


Leschnitzera 


maść i mycło 

to rezultat długo” 'etnich siudjów £ dziedziny kosme! yi lekarskiej. 

Te właśnie epe.jalna p'epara y urh'onią cę przad nieproszonymi W 
gośćmi lata. td 


W aptekach i droguerjach maść 315, mydło 230 Gdzie niema, wprost 


an Apt. 


Iwowie. Pozatem cały szereg nomina- 
cyj w sądach b. zaboru rosyjskiego. 


SZEREG aE UCHWAŁ I NOMINACJE PERSONALNE- 


Warszawa, 1 czerwca. (Tel. G. P.). 
31 maja pod przewodnictwem Premje- 
ra Świlalskiego odbyło się posiedzenie 
Rady Ministrów, na którem powzięto 
następujące uchwały: 1) o utworzeniu 
komitetu finansowego Rady Ministrów, 
2) postanowiono znieść wszelkie ogra- 
niczdnia przywozu pszenicy, oraz 
znieść cła wywozowe na żyło i mąkę 
żytnią i zezwolić na bazcłowy wywóz 
25.000 ton awsa i 5.000 ton maknchów, 
3) uchwalono przemianowanie posel- 
stwa w Rzymie na amibasadę, 4) przy- 
jęto wniosek ministra skarbu w spra 
wie zasilku dla osób pobierających za- 
opałrzenia na mocy ustawy z 18 mar- 
ca 1921 o zaopatrzeniu inwalidów wo- 
jennych, 5) przyjęto wniosek min. ro- 
bót publ. w sprawie przeniesienia pra- 
wa wykupu zakładu elektrycznego w 
Krakowie na gminę miejską Kraków, 
6) załatwiono szereg spraw personal: 
nych. Pozatem wysłuchano referatów 
sprawozdawczych ministra robót pu- 
TIESI ETIE NIE O YE PETAI SIKORY) 

NOMINACJA DYR. DEPARTAMEN- 
TÓW. 

Warszawa, 1 czerwca. (ab) Na wczo 
rajszem posiedzeniu Rady Min. zała- 
twiono m. in. cały szereg spraw perso- 
nalnych. I tak postanowiono przedsta- 
wić do podpisu P. Prezydentowi Rzpli- 
tej następujące nominacje: naczelnika 
wydziału w Min. spraw wiewn. Zabie- 
rzowskiego na dyrektora departamen- 
tu, ppułk. dypl. Stłamirowskiego na dy- 
rektora depart. w Min. spraw wewn., 
radcę w Min. skarbu Krachelskiego na 
dyrektora departam. w Min. oświaty, 
Smchododłskiego na dyrektora depar- 
tamentu w Ministerstwie oświaty, 
naczelnika wydziału w Min. rolnictwa 
Grabowskiego na stanowisko dyrektora 
depart. w Min. rol., podsekretarza sta.- 
nu w Min. spraw wewn. w stanie nie- 
czynnym dra Jaroszyńskiego na stano- 


wisko przewodniczącego komisji dla 
wspnaw nienia administracji. 
—— (mm 
STAN KRÓLA JERZEGO, 
Londyn. 1. czerwca. (Tel. G. P.). 


Mimo uspokajającej treści biuletynu, 
krążą w Londynie niepokojące pogło- 
ski, że choroba króla jest poważniej- 
sza, aniżeli to przyznają oficjalnie le- 
karze. Według tych pogłosek, król 
sam prosił o odroczenie wiadomości 0 
jego nowej chorobie aż do czasu osta- 
tecznego zakończenia kampanji wy- 
borczej. 

Londyn, 1. czerwca (Tel. G, P), Cho- 
roba króla Jerzego tłumaczy się tem, że 
lekarze, którzy dokonali operacji, po- 
zwolili zaweześnie zagoić Się ranie, skut- 
kiem czego wielki wrzód w uszach nie 
został dostatecznie wyleczony, Poniżej 
blizny po ranie operacyjnej utworzył się 
nowy wrzód, który po otworzeniu zo- 
stał oczyszczony z ropy 


blicznych w sprawie koncesji elektry” 


fikacyjnej oraz ministra poczt i tele- | 


Rada Mnisirów posianowiła UlWorzyć 


Komitet finansowy. 
MA DOŃ WEJŚĆ B. MI NISTER CZECHOWICZ. 


iaciefonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 1. czerwca. (ab). Jak się ! dą sprawy Min. Kompetencja komitetu 


dowiadujemy, ` uchwalono na piątko- 
wem posiedzeniu Rady min. utworzyć 
komitet finansowy. Uchwała ta będzie 
zrealizowana już w najbliższym cza- 
sie. W skład komitetu wejść mają po- 
za prem]jerem, min. skarbu, prezesi 
Banku Polskiego, Państw. Banku Rol- 
nego, Banku Gosp. Kraj. i prezes PKO. 
Dorywczo współpracować będą mini- 


| 


grałów w sprawie rozbudowy między- 
miasteweji sieci telefonicznej. 


finansowego obejmować będzie wyda- 
wanie opinji w sprawach operacji kre- 
dytowych, emisji obligacji itd. Według 
niesprawdzonych pogłosek, do komite- 
tu finansowego powołanego przy Pre- 
zesie Rady min. powołany ma być b. 
min. skarbu Czechowicz. Wedle dal- 
szych pogłosek Rada finansowa utwo- 
rzona przed trzema laty niema zl 


strowi resortowi, jeżeli omawiane bę- | więcej zwołana. 


Diaucz i DA Bielsko. 


CENE 


SKANDAL MALARSKIE W WAR- 
SZAWIE. 


(<Telefcien cd naszego korespondenta. 


Wanszawa 1. czerwca. (st) W ko 
lach artystycznych stolicy żywo o- 
mawiany jest niezwykły skandal. 
Na prośbę znanego pnzernysło wica 

| bódzikiego ulallentowamy portrecista, 

| p. Czesław Kiuryatto wyłkonał por= 

| iret jego żony, który się ogólnie po- 
dobat i wystawiony był w Zachęcie 
jako „portret pani N.. Pan N. po- 
stanowił w ponozumieniu z mala- 
rzem zmienić ramy portretu, Ma- 
lanz będąc zajęty, prosił o przewie- 
zienie portretu kolegę swego. Kolega 

| wziął obraz, zmienił ramy i po kil. 
ku dmiach portret znowu wisiał na 
Swajem miejscu. Jednak w portre- 
cie się coś zmienilo, Wezwano ma- 
larza p. K., który obejrzarwszy płót- 
imo orzekł, iż portret został zamie- 
niony. 'Pnzyparty do muru kolega 
p. K. przyznał się, iż namalował ko. 
pje a oryginał sprzedał w Krako- 
wir. Olbraz powrócił już do Warsza- 
wy. Niemiltą tą sprawą zajmie się 
sąd koleżeński artystów, 


BALDWIN USTĄPI PO ZEBRANIU SIĘ NOWEGO PARLAMENTU I ODDA LLOYDOWI MISJĘ ROZWIĄZANIA 
SYTUACJI. — MAG DONALD PREMIEREM? 


Londyn, 1 czerwca. (Tel. G. P). 
Choć brak jeszcze dotychczas oficjal- 
mych wyników z 16 okręgów wybor- 
czych, można już podać w przybliżeniu 
ustosunkowanie się sił w przyszłym 
parlamencie. Konserwatyści mają 252 
mandatów (poprzednio 396), stronnict- 
wo robotnicze 287 (poprzetlnio 160), li- 
berali 58 (poprzednio 44). Jak słychać 
Baldwin nie poda się jnż teraz do dy- 
misji, lecz dopiero po zabraniu się no- 
wega parlamentu i pozostawi rozwią» 
zanie położenia parlamentarnego Lloy- 
dowi Georgeowi. 

Zdaniem konserwatystów pełną od- 
powieiłziadiność za dałsze ukształtowa- 
nie się stosunków parlamentarnych 
spadnie głównie na liberałów, którzy 
przez podjęcie samoistnej kampanji wy 
bonczej umożliwili w znacznej mierze 
sukces Partji Pracy. Koalicję między 
konserwatystami i libenałami nważają 
tu za wyklnczoną. O wiele prawdopo- 
dłobniejszem wydaje się utworzenie ga- 
'binetm robołniczo - liberalnego z Mac- 
donaldem jako szefdm rządu, na ozele. 


STANY ZJ. LICZĄ NA PACYFIZM 
MAG DONALDA. 

Waszyngton, 1. czerwca. ((Tel. G. 
P.). Czynniki oficjaine nchylają się od 
wypowiadania poglądów o rezultacie 
wyborów w Anglji. Panuje tu jednak 
przekonanie, że podjęcie stera rządów 
przez Mac Donalda nada nowy kieru- 
nek zagranicznej polityce Anglji, szcze- 
gólnie kwestji rozbrojenia na lądzie i 
morzu. 

Borah oświadcza, że jeżeli Mac Do- 


nald zostanie premjerem, będzie to 
miało wielkie znaczenie dla sprawy 
spokoja i rozbrojenia. 


LLOYD GEORGE PANEM SYTUACJI? 

Londyn, |. czerwca. (Tel. G. P.). 
Omawiając wyniki wyborów, prasa 
naogół zaznacza, że panem sytuacji 
jest Lloyd George. Dzienniki konser- 
watywne opłakują porażkę rządu, czy- 
niąc za nią odpowiedzialnych libera- 
łów. Dzienniki te sądzą, iż choroba 
króla opóźni konieczność zmiany skła- 
łn rządu. 


JAK SĄ ROZDZIELONE GŁOSY? 
Londyn, 1. czerwca. (Tel. G. P.). 
Rezultaty wyborów łącznie z manda- 
tami uniwersyłeckimi w Londynie są 


już znane. Konserwatyści otrzymali 
8.508.717 głosów, Labour Party 
8.292.875, liberali 5.153.011, niezależ- 
ni 257.317, komuniści 50.611 głosów- 


TYLKO ROK? 


Londyn, 1. czerwca. (Tel. G. P3. 
W tutejszych kołach politycznych 
przypuszczają, że ostateczny wynik 
wyborów do parlamentu angielskiego 
przedstawiać się będzie w sposób na- 
stępujący: Partja Pracy 293 posłów, 
konserwatyści 262, liberali 52, nieza- 
Jeżni 8. W kołach politycznych prze- 
powiadają, że parlament w tym skła- 
dzie trwać będzie prawdopodobnie tyl- 
ko 1 rok, poczem nastąpią nowe wy» 
bory. 


Co mówi Mac Donald? 


LABOUR PARTY POZO STANIE ZAWSZE SOBĄ 


Londyn, 1. czerwca (Tel, G. P., 
Labour Party Mac Donald oświadczył 
w wywiadzie: Gdybym mógł zapobiec, 
kraj nie byłby niepokojony w ciągu 
dwóch lat; dbałbym o spokojny rozwój 
przemysłu angielskiego, oraz o zaufanie 
tak Anglji, jak į zagranicy. Użyłbym cą- 
łego swego wpływu, aby nie dopuścić do 
wyborów w ciągu okresu, który zdaniem 
mojem jest za krótki jako okres trwa- 
nia parlamentu, Nie pewinno ło jednak 
być zrozumiane wten sposób, że Lahour 
Party zamierza puścić się na  jakikol- 
wiek niedozwolony kompremis, Partja ta 
pozostanie zawszesobą, Mac Donald za- 


Szef ; 


znaczył, że aczkolwiek rząd jest sam od- 
powiedzialny za politykę międzynare» 
dową, musi jednak mieć możneść rozwi. 
jania światowej polityki, Zdaniem Mac 
Donalda Angjla obecnie jasno wykazała, 
że odnesi się krytycznie do checncgo 
rządu, 


Każdy 
winien zostać 
| członkiem L.O. P.P 
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Skazani 


Warzawa 1. czerwca. fs) W 
dniu dzisiejszym wojskowy sąd o- 
kregowy zakończył proces rotm. 
Prądzyńskiego, oskarżonego o wy- 
muszenie 15 tys. dol. łapówki. 

Po mowie prokuratora załatwio- 
no formalności odebrania przysięgi 
od właściwego świadka oskarżenia, 
p. Pola. K'westja ta została zdecy- 
dowama dopiero teraz, gdyż specjal 
mie musiano się nad nią naradzać 
w związku z wnioskami obrońcy, 
który wykazywał, że między zezna- 
niami Chrzastowsk ego a Pola są 
sprzeczności dyskwalifrkujące wia- 
rygodność słów tego ostatniego — 
Adw. Nowodworski wniósł zatem 
o niezaprzys.ęganie św.adka. Sąd 
wszakże orzekł, iż wspomniane 
sprzeczności mie dotyczą kwestji 
zasadniczych i zdecydował zaprzy- 
siądz Pola. 

Przewudniczący spytał Pola raz 
jeszcze, czy potwierdza to, co mó- 
wil, czy rzeczywiście był namawia- 
ny pnzez Chrząstowskiego do dania 
łapówki rotm. Prądzyńskiemu, ma 
co Poł oświadcza: „Wszystko to, 
co powiedziałem, jest świętą praw- 
dą!“ Poczem, podmiósłszy dwa pal- 
ce do góry, powtórzyłł za pnzewodni 
czącym słowa przysięgi. 

Następnie zabrał głos prokurator 
kpi. Hierowiki. Mowca popierał akt 
oskarżenia w całej rozciągłości. Z 
kolei przemawiał obrońca, wnosząje 
o wyrok uniewinniający, 

Sąd po godzinnej naradzie oglo- 
Sił wyrok, «mocą którego uznano 
EEEE ce 0. ORZZĄENAOOJOT CYC 1 TECTTFEZA 


FABRYKACJA POLSKICH TANICH 
SAMOCHODÓW. 
(Telefonem ou naszego korespondenta.) 
Warszawa, 1. czerwca. (st). Pol- 
skie fabryki metalowe zamierzają w 
„najbliższym czasie rozpocząć mproduk- 
cję małych, dwuosobowych samocho- 
dów, wykonanych całkowicie z mate- 
rjałów polskich przez polskiego robot- 
nika. Fabryka „Ursus“ zamierza pro- 
dukować 4 - cylindrowe samochody 
dwuosobowe w cenie około 5 tys. zł. 
Centr. warsztaty samochodowe wy- 
twarzać będą jeszcze mniejsze dwu- 
osobowe wozy dwucylindrowe w cenie 
4.500 zi. 


Ea i 

MEKSYK ZAWIĄŻE STOSUNKI 

Z WATYKANEM? 

Waszyngton, 1. czerwca (Tel, G, P.). 
W związku z zamianowaniem arcybi- 
skupa Ruiza delegatem Stolicy Apostol- 
skiej w Meksyku przewidują tu, iż roz- 
poczną się niebawem rokowania w spra- 
wie nawiązania stosunków między rzą- 
dem meksykańskim a Stolicą Apostolską. 

—— 
UROCZYSTY POGRZEB SUN-JAT- 
SENA, 

rekin, 1 czerwca (Tel G. P.). Przed 
tygodniem rozpoczęły się w Pekinie 
wielkie uroczystości pochowania zwłok 
pierwszego prezydenta Rzpitej chińskiej 
Sun-Jat-Sena, Ciało jego zostało zabal- 
samowane i umieszczone w mauzoleum 
na wzgórzu, skąd rozciąga się widok na 
groby dynastji Ming. Miasto wypełniło 
się olbrzymim tłumem pielgrzymów z 
całego kraju, 


TRU: RAWIEL. Br. 3. Edelman 


ordynuje ak dawnej 


w willi „BADIANAĆ, 


| spektoz P. P. Jan Sawicki na prdsta- 


„GAZETA PORANNA” 


winę rotm. Prądzyńskiego za do- 
wiiedzioną i skazano go łącznie na 8 ; 
miesięcy więzienia z zaliczeniem | 
dotychczasówego aresztu i wydałe- 
niem z wojska Rotm. Prądzyński 


MIESIĘCY WIĘZIENIA I WYDALENIE Z WO SKA 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


z dnia 3. czenwca 1929. 


| złożył zażalenie nieważności od wy- 


roku. Prokurator co do wysokości 
wymiaru kary nie oponowałł. Wy- 
rok wywołał wieikie wrażenie ma 
sali. 


VARIETE „Moulin Rouge“ 


Tm Ez TETOR 


na Helance 


we Lwowie, ul, Świętego Wojciecha. 


Przedstawienia tego KABARETU odbywać się będą od dnia l-go czerwca 


dziennie od godziny 8-mej wieczorem w 


co- 


ogrodzie HELANKI. — Od godziny 


10.30 w nocy w Barze — program pierwszorzędnych sił artystycznych jak podają 


afisze, Ceny umiarkowane. 


Protest a 


4486-3 


NNM SA 


kademików polskich 


PRZECIW OSZCZERCZYM INSYNUAGJOM 


LITEWSKIM. 


(Telelonem od naszego korespondenta j 


Warszawa, 1. czerwca. (ab). W 
związku ze straceniem studenta Wa- 
syljusa w Kownie i procesem 14 aka- 
demików kowieńskich, oskarżonych o 
współudział w zamachu na premjera 
Waldemarasa, związek polskiej mło- 
dzieży demokratycznej w Wanszawie 
podjął inicjatywę zbiorowego protestu 


ezczelmy napad szau 


akademików polskich przeciwko osz- 
czerczym insynnacjom, jakoby Polska 
subwencjonowała akcję zamachewą 
na Litwie. Na dzień 4. czerwca został 
zwołany ogólny akademicki wiec pro- 
testacyjny w Warszawie. Podobne wie- 
ce mają być urządzone na uczelniach 
w całym kraju. 


ISóW 


na poiską placówkę KOB. 


NAPASTNICY ZOSTALI ODPARCI, A KILKU Z NICH UJĘTO. 


(Feletonem 
(st). 
w nocy w rejonie Sejna w pow. suwal- | 
skim banda szaulisów, uzbrojonych w 
rewolwery i granaty ręczne, podsunę- | 
ła się pod placówkę KOP. i etwierzyła | 
na nią gęsty ogień rewcliwerowy, TZU- | 
| 


'Warszawa, 1. czerwca Dziś 


cając równocześnie w stronę strażnicy 
granaty ręczne. Między napastnikami 
a żołnierzami wywiązała się strzelani- 
na, która zwabiła patrole innych pla- 


Lredunowany Klójarz pipii W 


ou naszego korespondenta), 


cówek KOP i policji. SEaulisi po dłuż- 
szej strzelaninie próbowali się wyco- 
fać, zdołano im jednak odciąć drogę i 
otoczyć i urządzono na nich obławę. 
Mimo niezwykle trudnych warunków, 
mdołano ująć 2 szaniisów, kilku zaś 
pozostaje nadal w lesie otoczonym 
pizez patrole KOP. i policji. Obława 
trwa w dalszym ciągu. 


piled 


i bombardował przechodniów garnkami. 


WIELKIE ZBIEGOWISKO NA ULICY 


WARSZAWSKIEJ, Z INTERWENCJĄ 


POLICJI I STRAŻY POŻARNEJ, 


acz t Oaie Uta 

Warszawa, 1 czerwca (st) Na głowę 
przechodzącego ul. Kozią, niejakiego 
Prywesa, spadla butelka z piwa. Obu- 
rzony tem Prywes począł wypatrywać | 
sprawcy. Po chwili uczynił to samo ja- 
kiś młodzieniec, traticny w nos tale- 
rzem. Wikrótce jezdnia zaroiła się od 
poszkodowanych, którym na głowę sy- 
pały się naczynia kuchenne. W oknie 
I. p. stał mężczyzna. lat ekoła 40, z su- 
rowym wynazem twarzy, który sięgając 
po nagromadzone obok naczynia, bom- 
bardował niemi przechodniów, omija- 
jąc starannie kobiety. Wkrótce poczęły 
spadać na głowy — noże, łyżki, widel- 
ce i garnki. Wówczas wezwano policję. | 


UUSZESO 


uorespondenta) 
Drzwi do mieszkania oryginała były 
zamknięte. Dowiedziano się, że jest nim 
Boleslaw Zaremba, maszynista kolejo- 
wy, zamieszkały tam z 80-letnią mat- 
ką. Wezwano straż ogniową. Trzy wę- 
że gumowe trysnęły strumieniami wo- 
dy w okno niezwykłej twierdzy. Oblę- 
żeniu przyglądały się tłumy publiczno- 
ści. Wreszcie kolejarz przemoczony do 
nitki, oświadczył, ża się poddaje. 
Zarembę odstawiono do szpitala dla 
umysłowo chorych. Okazało się, że zre- 
dukowany od dwódh miesięcy na sku- 
tek wlasnej prośby Zaremba dostał roz- 
stroju nerwowego — z powodu braku 
pracy. 


Żaszczyiny awans 
podinsp. Sawickiego. 


ENERGICZNY I CENIONY URZĘDNIKFOL. PAŃSTW. MIANOWANY KJE- 
ROWNIKIEM WYDZ. BEZPIECZEŃSTWA W STANISŁAWOWIE. 


Lwów, 2. czerwca. 
(-—). Jak się dowiadujemy, podin- 


” 


wie zarządzenia Ministerstwa spraw 
wewnętrznych został mianowany mna- 


== 


| 


Nr. 8574 


BALSAM na 


Ettingera gpcisKi 


usuwa radykalnie bez bolu uporczy- 
we nagniotki i zgrubiałe naskórki. 
Skład I wyrób 


Apteka M. Ettingera 


Lwów, plac Gołuchowskich 


czelnikiem Wydziału bezpieczeństwo 
Województwa stanisławowskiego. 
A 

Nominację tę należy powitać z pel- 
nem uznaniem. Tym razem bowiem — 
bez zastrzeżeń — spełniło się powie- 
dzenie o „właściwym człowieku na 
właściwem miejscu”. P. naczelnik Sa- 
wicki w dziale służby bezpieczeństwa 
w Małopolsce Wschodniej jest jak naj- 
lepiej zapisany zarówno u władz cen- 
tralnych, jak i m społeczeństwa. 

Już jako uczeń gimnazjalny, a na- 
stępnie jako akademik brał żywy u- 
dział w ruchu niepodległościowym. Po 
ukończeniu studjów prawniczych bie- 
rze udział w wojnie światowej, a w ar- 
mji polskiej pracuje od jej zarania w 
dziale bezpieczeństwa jako porucznik 
żandarmerji. 

Po przejściu do policji państwowej, 
obejmuje komentię powiatu Iwowiskiego, 
a w r. 1922, w okresie sabotażu prze- 
nosi się do działu służby politycznej, 
w której pozostawał dotychczas. Na 
tem wybitnie eksponowanem stanowi- 
sku wykazał niezwykłe zdolności or- 
ganizacyjne, przyczyniając się znacz- 
nie do pacyfikacji Wschodniej Maio- 
polski. Władze w uznaniu zasług od- 
znaczyły go jako jednego z pierwszych 
„Krzyżem Zasługi". 

W r. 1917 po przeprowadzonej re- 
organizacji policji politycznej, obejmu- 
je p. Sawicki kierownictwo oddziału po- 
litycznego w województwie lIwowiskiem. 
Na stanowisku tem wykazał gruntow- 
ną znajomość problemów narodowo- 
ściowych, czego wyrazem był cały sze 
reg skutecznych pociągnięć taktycz- 
nych. 

Nowe samodzielne stanowisko w 
województwie  stłanisławowskiem, da 
możność p. Naczelnikowi Sawickiemu 
w całej pelni rozwinąć jego zdolności 
w tym dziale służby z pożytkiem dla 
Państwa i społeczeństwa. 

s 


Równocześnie dowiadujemy się, że 
p. Minister spraw wewn. ustabilizował 
naczelnika Wydziału bezpieczeństwa 
woj. lwowskiego p. Rogowskiego w V 
stopniu służbowym. 
KRA W OPO) 
ZEBRANIE GRUPY PARLAM, BBWR 

Warszawa, 1. czerwca (Tel. G. P.) 
Dziś pod przew, ułk, Sławka odbyło sie 
posiedzenie grupy pariamentarnej B. B 
W. R,, przy licznym udziale posłów i se 
natorów, Sytuację ogólną omawiał p 
Sławek, 

Po posiedzeniu głównem zebrała się 
grupa rolnicza pod przew, posła Kle 
nia kwestji dotyczących rolnictwa. 


>< 

DEMONSTRACJE NA UNIW. WIE 
DEŃSKIM. 

Wiedeń, 1. czerwca. (Tel. G. P.). 


Dziś w południe niemieccy studenci 
nacjonalistyczni urządzili na uniwer- 
sytecie wiedeńskim demonstrację an- 
tysemicką i wśród okrzyków „Precz 
z żydami“ i „Zbudźcie się Niemcy, 
zaatakowali studentów żydów, usiłu- 
jąc ich wyprzeć z auli uniwersyte- 
ckiej. Podczas bójki 2 studentów ży- 
dów odniosło rany. 
0 n 
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Leiter nakłaniał urzędnika kol, by się ko „robić pieniądze 


z dnia 3. czerwca 1929. 


A 


przeiardi. 
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„PAWŁOWICZ DAJE DOSTAWCOM ZARABIAĆ I SAM PRZYTEM ZARABIA”. — PODRÓŻ DO NICEI I KUPNO 
WILLI NA KCSZF DOSTAWCÓW. — POSTĘPOWANIE DOWODOWE ZOSTANIE ZAMKNIĘTE ZA TYDZIGŃ. 


Lwów, 2 czerwca. 


(—) Zeznania wczoraj przesłucha- 
nych świadków w procesie Pawłowicza | 
i tow. były naogół niekorzystne dla o- 
akarżonych. 

Pierwszy świadek, Emil Reger, za- 
stępea naczelnika Wydziału finansowe 
go Dyrekcji koleji we Lwowie podaje, 
że przy przetargach! nieograniczonych 
wadja muszą być składane. Co do kau- 
cji, to od r. 1927 skrupulatnie musiano į 
„przestrzegać, by każdy dostawca je 
składał. Świadek nieraz zakładał prze- 
ciwko Wydziałowi Zasobów protest z 
powodu oddawania dostaw po zbył wy 
górowanych cenach. Odnośnie do za- 
niuenienia czyściwa, wydanego Leite- 
rowi raz ze Lwowa, a raz z Przemyśla, 
stwierdza świadek ponad wszelką wąt- 
pliwość, że akt odneśny musiał zosłać 
wykradziony i w ten sposób | 

dostał się da rak Leitera. 

Świadka dziwnie i nicmile uderzył 
takt stałego obalania przez Pawłowicza 
przełaryów, co poprzednio nigdy nie 
było praktykowane. Ponadto Wydział 
Zasobów stale zaniedbywał posyłać 
Wydziałowi finansowemu konie zamó- 
wień, przez co utrudniał wszelką ewi- 
dencię. 

Świadek Płaneta, radca kolejowy, 
podaje, że dochodziły go liczne wiado- 
mości od urzędników, że w Wydziale 
zasóbów dzieją się niewiaściwości. Na 
ten fakt zwracał świadek uwagę nowo 
przybyłemu do Twowskiej dyrekcji u- 
rzednikowi kolejowemu Więckowi. 

Świadek Khun, naczelnik warszta- 
tów kolejowych w Stryju, zeznał że raz 
otrzymał jako czyściwa szmaty brudne | 
i zakrwawione. Leiter dostarczył dwu- | 
krotnie takiego materjału, że ani jeden 


metr sześcienny nie nadawał się do 
przyjęcia. 

Ciekawe były zeznania świadka 
Hiigla, naczelnika magazynów we Łwo 
wie. Mianowicie świadsk ten podał, że 
dostawcy nader czgśło dostarczali to- 
waru mie odpowiadającego wzorowi. 
Leiter zjawił się raz u niego i tłuma- 
czył mu, że nie powiniem żyć z samej 
pensji, bo i Skurdo juž 

zrobił majątek. 
Dalej Leiter powiedział mu, że Pawło- 
wacz daje dostawcom zarabiać i sam 
również zarabia. Leiter wyraził się, że 
podróż Pawłowicza do Nicei odbyła się 
na koszt dostawców, którzy również 
przyczynili się do kupna przez niego 
willi. Odnośnie do Hamera świadek ten 
podaje, że był on dobrym dostawcą, 
przyczem podtrzymuje swe zeznania, 
złożone w śledztwie, iż Hammer mu 
powiedział, że Pawłowicz wystarał się 
o dostawę dla wiszysłkkich dyrekcji. Na- 


| WZORZYSTE 


| 
| 


leżaloby te słowa zrozumieć w ten spo- 
sób, że Pawłowicz otrzymał od dostaw- 
ców drzewnych 

prowizję za poparcie 


| w innych dyrekcjach. 


Na pytanie obrony, czy świadek ma 
złość do Pawłowicza, odpowiada, że 
złości niema, ale czuje do niego żal. — 
Zrazu świadek nie chciał odpowiedzieć 
jaki ma ża] dopiero na pytanie PARAM 


| 


SIDRO 


odpowiedzial, że miał z rowodn piegas 
wiele przykzości służbowych. (Należy 
zaznaczyć, że w zeznaniach swoich 
Prezes Dyrckcji Koleji inż. Prachtel- 
Morawiański zaznaczył, iż świadek Hū 
gel oraz śp. inż. Sądel zwracali mu uwa 
g2 na krążące wersje © nadużyciach w 
wydziale zasobów i w związku z tem 
prez. Morawiański zarządził doch dze- 
nia). 

Po pauzie Przewodniczący Trybu 
nalu odęzytał uchwalę, mocą której 
dopuszczono 

część dowołów 
na nodsław.e poziawionych przedwczo- 
raj wniosków. Postępowanie dowofs9- 
we zostanie zamknięte prawdopodobnie 


w sob > A 


narz przeradał Siuze 


i odwrócił klęskę zalewu. 


CRCIWY MŁYNARZ NIECZUŁY 
Lwów 2. czerwca. 

(7) Jak już onegdaj donieśliś- 

my, w Brzeżanach, wydał Rajski 

Potok. który wymządził szkodę w 

wyyisołkaści 26.700 zł. Do wylewu 


| CREPE GEORGETTE 


| zyć 
CREPE de CHINE | 
| 


GAZY i FULARY 


w wielkim wyborze poleca 


| DOM 


m 1-0 


nozstrolcne nerwy mieszkańc 


r 


DW 


„Wsi sielskiej”*, 


Lwów 2. czenwca. 

—) Onegdaj w lesie, obok Ru- 
sianówiki, pow. Tarnopol, znalezio. 
no wisielca, w którym rozpoznano | 
22.ietniego Piotra Czarnomaza. Jak | 
stwierdzona,  Gzarnomaz popelni l 
samobójstwo z powodu nędzy i ka- 
leciwa. 

W ten sam sposób również poz- 
bawił się życia w Podmanasterzu 
ad Podhorce pow. Złoczów 49-letni 
Józef Klockowski, który powiesił się 
w stodole. Przyczyną samobójstwa 
były niesnaski rodzinne. 

Trzeci wweszcie wypadek zama- 
chu samobójczego w województwie | 
tarnopolskim wydarzył się w Horo- 


chowie, pow. Buczacz, gdzie o godz. 
4-tej nad ranem strzalem karabino- 
wym pozbaw.lł się życia 40-letni 


JEDWAE 


; 


Paweł Miśków. Przyczyną tego kro ; 


ku były również niesnaski rodzinne. 


Dwa wielkie pożary na prowine 


BĘBNY PASIŁKI PUŚCIŁY Z DYMEM KILKA BUDYNKÓW. 


Lwów, 
Kazimierzowska 31. 
róg ul. Ketfątaga Tel. 40-72 | 


oe 


BYŁ NA PROŚBĘ LUDNOŚCI. 
przyczyniło się w znacznej mierze 
zamiknięcie słuzy obok młyna wod- 
rego przy uł. Rohatyńskiej, Wia- 
ściciel młyna Jakób Goldman na 
prośbę zagrożonych wyłlewem mic- 
szkańiećw, mie chciał otworzyć ślu- 
zy, tluunacząc się, że przez ubytek 
wody nie mógłby utrzymać miłyma 
w nachu. Na szczęście bawiący na 
uliepie w Brzeżanach Michal Ko. 
kowski, marynarz z Piska, w kry- 
tycznym momencie z narażeniem 
wiasnego życia wyrąkał otwór w siu 
zie i umożiiwił w ten sposób odpływ 
gwałtownie. wezbranej wody, dzięki 
czemu. wyłlow Rajskie :go Potoku nie 
przybrał rozmiarów kalastroty. 
ZW 
(TEZA W ECO D 


B. lekarz I, kliniki chorób wewn 
Prof. Weukebacha we Wiedniu 


Dr, MAKSYMILJAN BRENNER 
specjalistą chorób wewn. 


uru, przy uł, Krasiekich 18/1. p. telet 
—90. Rentgen Diatermia, Lampa 
kwarcowa. 4546-5 


nast PISZKA udaremnita cdshumację 


i podburzyiła itum przeciw komisji. 
DOPIERO ASYSTA POLICYJNA USPOKCIŁA DEMONSTRANTÓW. 


ARESZTOWANIE 
Lwów 2. czerwca, 

(—) Z Bomszczowa donoszą nam, 

iż onegdaj na cmentarzu w Wysud. 


ji 


OGIEŃ 


STRAWIŁ 5 GOSFODAREEW W HUCIE STAREJ. 


Lwów, 2 czerwca. 
(—) Przedwczoraj w południe wy- 
buchł pożar w zabudowaniach Aadrze- 
ja Pasieki, Ut P Y w łosznio- 
wie, pow. Trembowla zniszczył 


Kaski parochi Z 1 JANOWA aresziowany 


za podburzanie ludności przeciw państwu, 
WYGŁOSIŁ ANTYPAŃSTWOWE PRZEMÓWIENIE i. LISTOPADA 1928. 


(—). Jak donosi „Dilo“, wczoraj sę- 
dzia śledczy we Lwowie uwięził księ- 
dza grecko-kat. z Janowa Michała Usz- 
kiewicza, którego Prokuratorja Pań- 
stwa oskarża o zbrodnię zdrady głów» 
nej, której dopuścił się dnia 1. listopa- 
da 1928 r. przez wygłoszenie antypań- 


Lwów, 2. czerwca. | 


słwowego przemówienia na cmentarzm 
w związku z listopadowymi wypadka- : 
mi. Na podstawie 'wdrożonego docho- 
dzenia przesłuchano szereg świadków 
na miejscu, a wczoraj wezwano ks. U- 
szkiewicza do przesłuchania do Lwo- 
wa. Po przesłuchaniu sędzia śledczy 
zawiesił nad księdzem areszt śledczy. 


I 
| 


| 


| 
| 
| 
| 
| 
| 


wszystkie budynki, Pasieki, Anloniego 
Kiżnego i Ignacego Augustyniaka, oraz 
2 budynki sianowiące własność Wy- 
działu samorządewejgo we Lwowie, w 
Etóvym mieściła się zgencja pocztowa. 
Jak stwierdzono, pożar został wznieco- 
ny przez nieletnie dziaci Pasieki, które 
były pozosiawione bez dozoru. Szkoda 
wynosi około 15 tys. zł, Agencję pocz- 
tową umieszczono w budynku gmin- 
nym. 

Ubieglej nocy wybuchł ogień w 
chacie Tekli Mydłowskiej w Hucie star. 
pow. Buczacz. Ogień, który począł 
szybko się rozszerzać, objął sąsiednie 
dcemy i zniszczył całkowicie gospodar- 
stwa Mydłowskiej, Michała Krzyczko- 
wskiego, Franciszka Krzyczkowskiego, 
Autoniego Kmsznira i Rudolfa Biernace 
kiego. Szkoda wynosi ponad 30 tys. zł. 

== 


SZEŚCIU OSÓB W POW. 
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BORSZCZOWSKIM, 
cze doszło do gowszących scen, wy- 
wolanych przez 80.leimia Annę Za. 
molską. Oto gdy przybyła komisja 
sgidowo-leikarska «elem przeprowa- 
dzenia sckcji zwłok jej brałamicy śp. 
Paraszki Sływki i postanowiła 
zwiłaki ekshamować, Zamolska o- 
świadczyła, że mie zezwoli odkopać 
grobu. Rówinocześnie wezwała 
gtttypę ludzi do wspólnej akeji, ce- 
leon wymuszenia zapwzestania eks- 
humascji. Ludzie poruszeni płaczem 
zamodlskiej zagrozili grabarzowi 
Bialykowi pobiciem, wobec czego 
musiał zaprzestać swej czynności, 

Wówczas sędzia Workuń zażą- 
dal asysty policyjnej z Korołówiki 
a gdy przybylo dwóch posterunko- 
wych, tłum się uspokoił, lak, że ko- 
misja mogła przystąpić do wykona- 
nia swych czynności. Przeprowa- 
dzone dochodzenia wykazały, że 
rodżegaczami do zbiegowiska byli 
Wasyl Światy j, Michał Świałyj, Ma 
rja Świata, Marja Maruszczyk, Pa- 
naśka Perceka i Teodora Stefiszyn, 
fnzeciwiko którym skierowano do- 
niesienie karne do sądu w Bor- 
szezowie. 

2 E-— 


„GAZETA PORANNA” 


z dnia 3. czerwca 1929 


Nr. 8877 


na torze im. F. Jurjewicza na Pessenxkówce. 


Stacje aulobusowa: 
. Wałowa i ter wyścigowy. 
Cena sodai o przejazdu 1 zł. 


lecia 


Krajowego TEGSEZYŻCCE Naftowego. 


MIANOWANIE CZŁONKÓW HONORO WYCH. 


iwów, 2 czerwca. 

W dniu 31 maja i 1 czerwca odby- 
wały się urcczystości jubileuszowe, 
związane z 50-leciem Krajowego Tow. 
Naśtowego, przy bardzo licznym udzia- 
le członków i zaproszonych gości. 

Dnia 31 kwietnia odbyło się posie- 
dzenia Wydziału i Nadzwycz. Walne 
Zgrcmadzenie, ra którem mianowano 
członkami honorowymi pp. ministra 
Kwiatkowskiego, pierwszego sekretarza 
Kr. Tow. Naft. dr. Olszewskiego, preze- 
sa lzby lnżynierskiej Gąsiorowskiego 
i najstarszego nafciarza polskiego Fe- 
licjana Łodzińskiego. 

W dniu 1 bm. po nabożeństwie w 
Katedrze rozpoczęła się w sali lzby 
Przemysł. Handl. 

Akaderaja Jubilenszowa. 
Na sali obecni hyli jako przedstawicie- 
le Min. Przemysłu i H. dyrektor Dep 
Górniczego p. Cybulski, szef kancelarji 
prezydjalnej p. Poeche i naczelnik Wy- 
działu dr. inż. Friedberg, dalej pp. woj. 
Gołuchowski, prez Gzenwiński, prezes 
elmerski, gen. Norwid (Neugebaner, 

komisarz prof. Nadolski i inni. 

Przy sicle prezydjalnym zasiedli 
fp. prezes KPN. Wt. fiłmgosz, inż. 
Hłasko, Tad. Chłapowski, Ryszard 
Diettrich, inż. Stefan SoHimirski. 

Akademje zagaił prezes towarzy- 
stwa Długosz, lkreśląc krótki rys 
dziejów lego najslarszego Tow. naf- 
towego w Polsce. Przez powstanie 
uczczono pamięć zmarłych, zasłu- 
żomych członków: znakomitego wy- 
nallazcy Ignacego Łukasiewieza, inż. 
SL. Szezepanowskiego, Agusia Go- 
rayskiego, Waclawa Wolskiego, W. 
Odrzywolskiego, Williama Mac 
Garveya, prof. Zubera i iunych pio 
nierów naszęgo przemysłu naftowc. 
go. Mowca odczylał list p. ministra 
Kwiatkowskiego, który tlumaeęzy 
gwa nieobecność i w niezwykle po- 
chlebnych slowach charakteryzuje 
działalność Towarzystwa na polu 
rozwijania produkcji nafiowej. o. 
raz składa życzenia dalszej owocnej 
pracy. Dyr. Cybulski, który imie- 
niem Ministerstwa Przemysłu i H. 
witał zjazd i skladał mu życzenia, 
przyczem podkreślił biiską współ- 
pracę rządu z tem Towarzystwem, 
Następnie przemawiali: Prez H. Ko 
lischer, Komisarz Rz. inż. Nadolski, 
prof, Rogala, prof, Bielski (Kraków), 
prof. inż, Rybicki, dr. Krzemicki, poseł 
Wojciechowski imieniem Zw. Przemysłu 
Naftowego, inż. Bartoszewicz im. Zwią- 
zku Polskich Producentów j Rafinerów, 
dr, Kielski (Związek Publicystów gospo- 
darczych), 

Po ponownych produkcjach Chóru 
Technickiego, czterej dawni sekretarze 
Krajowego Tow. Naftowego pp, dr. inż, 
Stanisław Olszewski, dr. Stefan Barto- 
szewicz, dr, Ryszard Noskiewicz i dr, 
Stanisław Schiitzel, wygłosili referaty, 
obrazujące działalność Towarzystwa w 
ciągu 50-ciu lat, 

Następnie o godz. 14-tej w salach ho- 
telu George'a 

odbyło sie Śniadanie, 
w którem prócz członków wzięli udział 
również przybyli z Warszawy reprezen- 


| 
| 
| 


UGULURGE'A 
tandi Ministerstwa Przemysłu i H, 
przedstawiciele władz miejscowych, za- 
proszeni goście. Wygłoszono szereg prze- 


mówień. Prezes Długosz wzniósł toast na 
cześć Pana Prezydentą Rzpliej. I Mar- 
szałka Piłsudskiego i Rządu, Woj. Go- 
łuchowski toastował na cześć Kraj. Tow, 


— AKADEMJA JUBILEUSZOWA. 


— ŚNIADANIE W HOTELU 
Naftowego w ręce prezesa Długosza. 
Przemawiali m. i pp. dyr. Cybulski, inż, 
Szczepanowski, dr, Bartoszewicz, inż, 
Brzozowski. 

Na tem zakończyły 
jubiłeuszowe, 
`~ onnu 


się uroczystości 


P. Prezyáeni 
na 


Warszawa 1 czerwca. (Tel. G. P) 
W połowie czerwca P. Prezydent | 
Rzplitej uda się na objazd Ziemi 
Wołyńskiej celem zapoznania się z 
polrzcbami kulluralnemi i gospo- 
darczemi oraz ze slanem rolnietwa. 


WyDÓ 


Lwów 2. czerwca. 
Dziś nasiąpiło ukonstyłuowanie 
się nowej lwowskiej Izby Handl. . 
tuzemysłowej w obecności woj. Go 
inabewskiego, wicewojewody sta- 
nislawowskiegs i szefa biura prezy- 
djalnego Min. Przemysłu i Handlu 
p. Poechega. Prezydent H. Koliseher 
ciwiadczyłł kategorycznie, że pono- 
wnego wyboru na prezydenta nie 
przyjmie. Prezydentem (Izby wy- 
bramy został na 76 głosujących €6 


| 


' Rzyczypospoliiej 


Wołyniu. 


Pobyt P. Prezydenka potrwa 8 dni. 
Es Prezydent zwiedzi Łuck, Krze- 
miemiec, Dubno, Równe, Kowel. P. 


| Prezydent będzie miał możność wy- 


| 


słuchania życzeń miejscowej lud- 
2GŚCI. 


r prezydjum Iwowskiej Izby 
nanciowo-przemysłowej. 


PREZESEM ZOSTAŁ WYBRANY SEN. kapa SZARSKŁ. 


glesami sen. Marcin Szarski. 
10 kartek A białych. W icepre. 
zesami wybrani zostali jednogloś- 
mie w sekcji przemysłowej inż. Wik- 
tor Hłasko, naczelny dyrektor kon- 
cernu naftowego „Malopolska“ i ar- 
dhitekt p. Michał Ulam, a w sekcji 
handlowej 34 głosami prezes kon- 
gregacji Kiupieckiej p. Litwinowiez 
lip. W. Chajes. 5 kartek oddano bia 
tych. 


Bliskie podpisanie umewy 
reparacyjnej. 


JEDYNĄ NIEZŻAŁATWIONA RKWESTJĄ JEST SPRAWA MAREK, E 
MITOWANYCH W BELGII. 


Berliin 1. czerwca. (Tel. G. P.) 
„United Press" zapowiada potpisa- 
sie umowy reparacyjnej na wtorek 
lub śnodę przyszłego tygodnia, do- 
nosząc, że drugi delegat amer., Mor- 


Rza! gowieei 2 ZARÓW 


gam, odjechał dziś do Ameryki. Mor 
gan pozostawił pełnomocnictwo do 
podpisania umowy dodalkowemu 
rzeczcznawcy Lamontowi. 


aila Teresia 


" 


wata 


WOBEC CHIŃSKICH PRZEDSTAWICIELSTW W ROSJI 


Moskwa, 1. czerwca. (Tel. G. P.) 
W związku z dokonaną przez wladze 
chińskie rewizją konsulatu sowjeckie- 
go w Chanrbinie, wręczona zostala 
wczoraj posłowi chińskiemu nota, w 
której rząd sowjeski żąda zwolnienia 
aresztowanych, oraz zwrctu zabranych 
rzeczy, koreszondencji i pieniędzy. Za- 
zpącza, Że ponieważ władze chińskie 


enga par Wi -- 


| 
| 


okazują wyraźną niechęć stosowania 
się do przepisów prawa międzynarodo- 
wego, to też i rząd sowiecki od obecnej 
chwili nie uważa się za związany te- 
mi normami w odniesieniu do chiń- 
skich przedstawicielstw i konsulatów, 
na terytorjum sowjeckiem. Na przy- 
szłeść nie będą one korzysłały z pra- 
wa eksterytorjalności 


WMATÓJ. 


MORDOWNIA W MIESZKANIU GÓRNIKA. — MORDERCA ZGINĄŁ 
Z RĄK KOCHANKA ŻONY. 

Warszawa i. czerwca. (sl) Przed | lesie Szumbarskim znaleziono zwlo- 

kilku tygodniami pod Cieszvnem w ` ki zamordowanego górnika Nytry. 


Policja aresziowała jako podejrza- 
nego o zamordowanie miejakiego 


| Wróbla. W śledztwie zeznał on, że 


; 


morderstwa dokonal z pomoca żony 
zamordowanego, z którą utrzymy - 
wał od dłuższego czasu stosunki 
miłosne. Wyszło na jaw, że osoby, 
które zamieszkiwały podazas wojny 
u Nytrów ginęły zagadkową śmier- 
cią. Niejalkiego Ważkę znaleziono 
powieszonego. Teraz okazało się, że 
iNylnowie udusili go, a następnie 
dla zatarcia śladów powiesili. Waż- 
kowa znaleziono zatruta gazem 
świetlnym. Nie ulego watpliwości, 
że morderstw dokonywali malżon - 
kawie razem w celach  rabumko- 
wych. 
—Y— 

KS. FK1iMAS HLOND U PAPIEŻA. 

Rzym, 1. czerwca. (Tel. G. P.). Pa. 
pież przyjął na amdjencji ks. kardy- 
nała prymasa Hlonda. 

e pa 
8 MILJ, ZŁ. NA ZAKUP NAWOZÓW 
SZTUCZNYCH, 

(Telefnusm od naszego korespondenta). 

Warszawa, 1, czerwca (ab) Docenia- 
jąc coroczne zastosowanie nawozów 
sztucznych w rolnictwie dyrekcja Pań- 
stwowego Banku Rolnego w związku z 
przygotowaniami do kampanji jesiennej, 
uchwaliła udzielić rolnikom dalszych 
kredytów na zakup nawozów sztucznych. 
Obecnie postanowione przeznaczyć na 
ten cel 8 milj, zł, Akcja kredytowa 
Państw. Banku Rolnego obejmuje prze- 
szło 30% ogólnego zapotrzebowania na 
nawozy sztuczne w całym kraju Dalsze 
kredyty na ten cel są przewidywane, 


BE 


ODNALEZIONO KLEJNOTY CES. KA 
ROLA. 
Wieden, 1 czerwca. (Tel. G. P) 


Dzienniki donoszą z Paryża: Władze 
francuskie w Cassablanka potwierdza- 
ja, że zdełano odnaleść klejnoty skra- 
dzioną ze skarbca familijnego byłego 
cesarza Karola w r. 1921. Francuski 
inspektor policji, który wytropił spraw- 
cę kradzieży, Włocha, otrzyma nagro- 
dę w wysokości 250.000 fr. 
ZNACZNE PRZEDŁUŻENIE SŁUŻBY 
WOJSK. WE WŁOSZECH. 

Medjolan, 1. czerwca. (Tel. G. P.) 
Z Rzymu donoszą, że podsekretarz 
stanu w min. wojny Gazzera oświad- 
czył w dyskusji nad budżetem woj- 
skowym, że projektowane jest prze 
dłużenie służby wojskowej do 50 roki 
życia. Dotychczasowa granica wyno- 
siła 39 lat 

—— 

USTALENIE GRANICY  SYRYJSKIEJ, 

Angora, 1. czerwca (Tel, G, P.) Koła 
poinformowane otrzymały wiadomość; 
że Turcja i Francja doszły do zasadni- 
czego porozumienia w sprawie granicy 
syryjskiej, 

—o 


Włamane kasowe 
w Synowódz%u 


Lwów, 2. czerwca. 
(—) Ze Stryja donoszą nam, że ub, 
nocy niewyśledzeni na razie sprawcy 
włamali się do kasy tartaku firmy „Go- 


dula“ w Synowódzku wyżnem i po roz 
biciu jej skradli gotówkę w kwocie 
4,000 zł, 


TENETE EN N E ETE 
Popierajcie Ligę 
morską i rzeczną! 


„GAZETA PORANNA” 


z dnia 3. czerwca 1929. 


malka w obronie swaer SYNÓW E 


CIEKAWY ZWROT W PROCESIE JAKUBOWSKIEGO. — KALLEROWA ZMIENIA 
NIA, ABY ODCIĄŻYĆ SWOICH SYNÓW. — NIEZBYT TO JEJ SIĘ UDAJE, 
PRAWDY ZBLIŻA SIĘ W SZYBKIEM TEMPIE DO OSTATECZNEGO REZULTATU. 


SWOJE ZEZNA- 
WYŚWIETŁENIŁ 
— „SKŁADAJMY 


WINĘ NA JAKUBOWSKIEGO, KTÓRY TAK I TAK PRZEMÓWIĆ JUŻ NIE MOŻE!" — SZCZEGÓŁY 


Neustrelitz, w czerwcu. 

(=) Wizja lokalna na miejscu 
zbrodni przyniosła — jak to królko 
rekapitulujemy — bardzo sensacy j- 
be rezultaty. Najważniejsze z nich 
jest stwierdzenie Augusta Nogen- 
sa, że 

w krytycznym momencie bawił 

w Pallingen, 

choć dotychczas utrzymywał coś 
wręcz przeciwnego. Pierwszorzędny 
ten sukces, mający doniosłe znucze 
nme dla dalszego przebiegu procesu, 
udało się uzyskać obrońcy drowi 
Braudtowi, który, korzystając z od 
powiedniego nastroju oskarzonego, 
rzucii mu niespodzianie pylanie, na 
które oskarżony odpowiedział pota 
kujaco. Mimo protestu obrońcy Au- 
gusla Nogensa rezultat utrzymał się 
całkowicie. 

Po jednodniowej przerwie, prze 
znaczonej na ową wizję lokalną, roz 
prawa loczy się dalej w Neus'uelniz. 
Nastąpił w niej ciekawy zwrot. Oto 
Kałleruwa, która dotychczas zezna- 
wała naogół bardzo obciąża jąco dla 
synów, obecnie stara się ziezodzić 
swoje poprzednie twierdzenia. U- 
trzymuje mianowicie stanowczo, że 

August i Fryderyk są mewinni, 
a zbrodni dokonał Jakubowski, któ 
ry rzekomo sam się do lego przy- 
znal! Oczywiście tego oświadczenia 
nie mógł sad traktować poważnie 
SARE pozostaje ono w jaskrawej 
sprzeczności z dotychczasowemi sło 
Wani Z! łegenerowanej kobiety. 

Przew.: W pierw szym procesie 
zachowywala pani w sprawie stwier 
dzenia winy Jakubowskiego zupeł- 
ną neutralność. Wcale go pani nie 
obriązs! Jak zatem należ ty sobie 
tiumaczyć obecne pani słowa?! 

Kijirowa: Jakubrwshi zagroził 
mi, że nuie zabije, gdy zostanie wy 
puszczony na wolnos*. Załam się 
zalem vLcjążać go.. 

Obr. dr. Brandt: ['rzecież widzia 
ła pani, że grozi uu: nieuchronnie 
kara śmierci. Dlaczego zatem pani 
się obawiała? 

Kallerowa: Wcale nie wiedzia- 
lam, że sprawa się przedstawia tak 
poważnie. Konkretnych dowodów 
winy nie było. Były tylko poszlaki. 
Przypuszczałam, że Jakubowski zo- 
stanie zwolniony, a ponieważ był to 
człowiek mściwy... 

Obrońca: Jak to? Jakubowski 
był człowiekiem mściwym?! Prze- 
cież sama „charakteryzowała go 
pani jako niezmiernie łagodnego i 
dobrodusznego?! 

Killerowa: A cóż to? Czyż czło- 
wiek dobry nie może być mściwy?! 
(wesołość na sali). 

Kallerowa staje się bardzo zde- 
nerwowana i z trudem hamuje wy- 
buch wściekłości. Wśród Polania: | 
ci rozlegają się gwizdy i wołania: 
„Pfuj“! „Stara megera!“ „Jak moż- 
na tak klamać?!“ 

Przewodniczący domaga się spo 
koju, grożąc w razie ponowienia się 
takich incydeniów opróżnieniem 
sali. 

Obrcńca: Teraz twierdzi pani, że 
Jakubowski jest winny. A przecież 


wobec szeregu osób już po śmierci I 


ZBRODNICZEJ ZMOWY. 


tego człowieka broniła go pani, za- 
pewniając wszystkich 0 jego nie- 
winności... 

Kallerowa milczy i nie daje ani 
słowa odpowiedzi. 

W dalszym ciągu rozprawy przy 
stępuje przewodniczący do stwier- 
dzenia możliwości — współudzialu 
jeszcze innych osób w  zbredni. 
Chodzi przedewszystkiem o skaza- 
nego obecnie za krzywoprzysięstwo 
Blockera oraz wezwanego do rozpra 


(dan Fi 


| 


wy w charakterze świadka robotni- | 
ka Kreuzfelda. 

Niezmiernie sensacyjnie zapowia 
da się rozprawa poniedziałkowa, 
gdyż zeznawać na niej będzie w 
charakterze świadka b. nadproku- 
rator Sądu krajowego w Neustrelitz, 
Müller, który doprowadził w swoim 
czasie do skazania na śmierć Jaku- 
bowskiego i wypowiedział się rów- 
nież przeciwko jego ułaskawieniu. 
Ponadio z. r. prok. Miiller obu a- 
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resztowanych zwalnił z więzienia i 
umożliwił w ten sposób ich porozu- 
mienie się. 

Pod koniec rozprawy Fritz No- 
gens w ogniu krzyżowych pytań 
przyznaje się, że wraz z bratem 
Augustem omówił wspólną taktykę 
obronną. Bracia ułożyli się, żeby 
całą winę złożyć na nieżyjącego, 
który „i tak nie może już przemó- 
wić”. 

Na tem rozprawę odroczono da 
dnia następnego. 


szubienicy! 


HISTORIA CZWARTEGO MORDERSTWA BANDY CYGANÓW - LUDOŻERCÓW. — ZDOBYCZ, KTÓRA WYNO- 
SIŁA 25 KOR. — CIEKAWE MOMENTY PODCZAS ROZPRAWY. — OSKARŻENI CIĄGLE WIKŁAJĄ SIĘ W ZE- 
ZNANIACH, — KŁAMLIWOŚĆ CYGAŃSKA ŚWIĘCI ISTNE TRIUMFY. 


Koszyce, w czerwcu. 

(=) Podczas dzisiejszego dnia roz- 
prawy przeciwko bandzie cyganów- 
ludożerców rozpatrywano 
morderstwo. I tym razem usiłowali 
wszyscy cyganie zmyć z siebie naj- 
mniejszą plamkę winy. 

Przed rozpatrzeniem lego czwartego 
morderstwa zdał przewodniczący spra- 
wę z Wizji lokalnej w Preszowie. Oskar 
żony, Eugenjusz Rybar zeznał, że na 
nozkaz Filkego był obecny podczas za- 
mordowania kupca Różniaka oraz pa- 
ry małżeńskiej Koczerków. W innych 
morderstwach nie brał udziału. 

Po oncgdajszej wizji lokalnej prze- 
słuchano raz jeszcze Eug. Rybara. 
Patrzy on trwożliwie na Filkego, jakby 
obawiał się mówić prawdę. 

Przewodniczący dudaje mu odwagi, 
słowami: „Nie chawiaj się Filkego! Nie 
społkasz w życiu więcej łego człowie- 
ka! Mów całą prawdę!“ 


czwarte | I 


I 


iPoczem Rybar zeznał: „Gdy banda 
opuściła Mołdawię, aby zamordować 
| kupca Różniaka, miał Filke przy sobie 
siekierę, Ja stałem na czatach i otrzy- 
małem po morderstwie łup w wysoko- 
ści 28 koron. Także do wyprawy ni 
Koczerków wziął mnie Paweł Rybar j 

e sobą. Filke rozstawił czaty naokoło 
domu, a ja, stojąc w odległości kilku- 
nastu metrów, słyszałem wyraźnie, że 
w domu ktoś 

jęczał przeraźliwie. 
Z łupu nic nie otrzymałem...“ 

Inni oskarżeni znowu wypierają 
się udziału w morderstwach. Przycho- 
dzi do omówienia dalszego morder- 
stwa. W jesieni r. 1926 zamordowano 
w lesie w poblizu Koszyc pewną wie- 
śniaczkę. Zwłoki znaleziono w r. 1927. 
27 kwietnia 1927 przyznał się Filke 
do czynu. W toku śledztwa przyznali 
się lakze inni cyganie do tego mordu. 

Jano oświadcza, że kobietę zadusili 


CO MOWI NEMO. 


POLSKIE MORZE. 


Nie tak fiołkowe jest to nasze morze 
Jak bajka wody koło Neapolu, 

Ani w niem szmaragd Adriatyku gorze, 
Ani Salerna farbka w skał okolu, 

Ale stalowe jest jak błysk pałasza 

Ale jest szare tak jak dola nasza. 


A jednak jest to morze bardziej piękne 
Od wszystkich, jakie widziałem na ziemi 
I kiedy duszą na brzegu uklęknę, 

Gdy stopy liże mi falami swemi. 
Bezmierna radość serce mi zalewa, 

Bo w onem morzu cała Polska śpiewa. 


I nie jest spiew ten kołvsanką fali 
Błękitem nieba słodko uśmiechniętej 

Ale w nim odzew bojowy się pali, 

Ale w nim huczą grzmoty i tętenty, 

Bo na tym brzegu, pod niebem z ołowiu 
Polska stać musi w wiecznem pogotowiu. 


jedyny loka! rozrywkowy bez «zbiiania cen konsumcyjnych. 


Kawiarnia i Bar „POLONI 


44 Lwów, ul. Legionów 11a 
(Hotel . City"). 


0d 1 czerw.a 1929. Wielka Rewja Taneczna 


6 Giris 
Program atrakcyjry. 
programu o godz. 
„Dancing Zabawowyś. 


z udziałem BALETU LIDIA A Jania ewskiego 

Znakomita orkiestra „Jaze-zandowa'. 
22 (10-'ej wie:zór). — 
— Lokal otwarty całą noc. 


e Giris 

Początek 
Po skończonyra programie wytworny 
— Gorąca potrawy bez przerwy 


Trunki i napoje pierwszej jakości. 


Pawel Rybar i Józef Hmdak, a gdy Juz 
leżała na ziemi martwa, obrabowali ją 
Paweł Rybar i Filke. 

Eugenjusz Rybar zeznaje: Paweł 
Rybar rzekł do kobiety:  „Cioteczkol 
Dokąd idziecie?" Kobiecina odpowie- 
działa: „Do Koszyc!" Na to rzekł Pa- 
wel Rybar: „Już nia zobaczycie wig- 
cej Koszyci* Po tych słowach począł 
ja dusić. Kobieta szlochała i prosiła: 
„Nie zrobiłam ci przecież nic złego. 
Jestem biedną ubogą wdową i idę do 
Koszyc w poszukiwaniu zarobku! 

Paweł Rybar oczywiście wypiera 
się wszelkiej winy. 

Dezyderjusz Pecsi również przeczy, 
jakoby brał udział w zamordowaniu tej 
kobieciny. Trzej cyganie, których ze- 
znania brzmią naogół prawdomownie, 
nie przypominają sobie, czy Pecsi był 
przy tem obecny, a nawet wogóle go 
nie poznają. Także Filke oznajmia, że 
nie zna Pecsiego. 

Przewodniczący do Filkego: Teraz 
nie chcesz go znać, a przecież uwikła- 
łeś go w tę sprawę. Już z tego powodu 
zasiugujesz na stryczek i zapewniam 
cię, że go dostaniesz! 

Filke: Jestem na to przygotowany!! 

Na tem przerwano rozprawę i od- 
roczono do dnia następnego. 


Ostrzeżenie. 


Zawiadamiam wszystkich P. T. 
odbiorców firmy „ALTRA“ w Dro- 
hobyczu, że uchwałą Sądu Grodz. 
kiego w Drohobyczu tymczasowym 
zanządca sądowym tejże firmy u- 
gtanowiony został p. INŻ. GER- 
STBNFEŁD w Drohobyczu, który 
jest jedynie i wyłacznie upoważ- 
niony do odbioru należności tak we- 
ksłowych, jak i z otwartego ra- 
chunku wynikających. 

Wobec tego p. Zygmunt Rausch 
mie jest upoważniony do ściągania 
zaległych pretensyj firmy „ALTRA“ 
w Drohobyczu. 

ARNOLD ALTSCHULER. 


pz A a AL. + 


| Stomatolog Dentysta 


Dr RENNER 


Kętrzyńskiego 21. 
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„GAZETA PORANNA” 


z dnia 3. czerwca 1929. Nr. 8877 


Stosunki w zawodz e 
G . 
fryzjerskim. 
Lwów, 2. 

Otrzymujemy następujące pismo: 

Zdawałoby się na pozór, że zawód 
fryzjerski należy do jednych z najren- 
towniejszych przedsiębiorstw rzemieślni- 
czych, usługując prócz klienteli męskiej, 
również i klientelę damską, Pozory jed- 
nak dość często mylą, co sprawdza się 
i w tym wypadku. 

Tuż przed wojną zawodowi fryzjer- 
skiemu  zagrażał zupełny zastój i upa- 
dek, Przewrót w tym zawodzie spowodo- 
wała bowiem maszynka do strzyżenia 
włosów i do golenia, Oba te przyrządy 
pomocnicze okaząły dobitnie że można 
zrezygnować z usług fryzjerskich, gdyż 
dawały one zupełną gwarancję obsługi 
osobistej, z wykiuczeniem niebezpieczeń 
stwa uszkodzenia cielesnego Wypada 
zaznaczyć, że przypływ klienteli dam- 
skiej tylko po części powstrzymał upa- 
dek zawodu fryzjerskiego, gdyż nie wszy- 
stkie zakłady mogły przysposobić się do 
obsługi klienteli damskiej, a to głównie 
wskutek braku odpowiedniego na ten 
cel lokalu, Z 

Większa i to dość znaczniejsza licz- 
bowo część zakładów fryzjerskich mu- 
siałą nadal zadowolić się obsługą klien- 
teli męskiej, która jak zaznaczono i tak 
coraz bardziej malała wskutek przyrzą- 
dów stojących jej do dyspozycji. 

Zakłady fryzjerskie walczące ji tak 
o swój byt w bardzo trudnych warun- 
kach, zostały nagle zaskoczone, gdy nie- 
wiadomo z jakich powodów zaliczono je 
do zakładów handlowych i podporządko 
wano w zupełności przepisom ohowiązu- 
jacym w handlu, Przez to samo zostały 
one zmuszone przestrzegać godzin pracy 
obowiązujących w handlu i otwierać, ja- 
koteż zamykać swe zakłady w godzi- 
nach z góry oznaczonych, pod zagroże- 
niem srogich kar pieniężnych, 

Ito w końcu możliwie nie byłoby tak 
groźnem, gdyby nie to, że przepisy te 
nie znalazły zastosowania do zakładów 
fryzjerskich, które w wielkiej ilości po- 
wstały po wojnie przy różnorodnych in- 
stytucjach wojskowych, rządowych i sa- 


czerwca, 


morządowych. Zakłady te, o których 
mowa, przyczyniają się coraz bardziej 
do zupełnego upadku zawodu fryzjer- 


skiego, bo nie dość na tem, że nie pod- 
legają one przepisom obowiązującym za- 
kłady prywatne, posiadają ponadto przy- 
wilej obsługiwania kiienieli w niedzielę 
i święta, które to dni są ustąwowo uzna- 
ne jako dnie bezwarunkowego odpo- 
czynku, 

Nic więc dziwnego, że przy takich wa 
runkach zakłady fryzjerskie coraz bar 
dziej ubożeją i z zgrozą spoglądają w 
przyszłość. 

Ponadto nadmienić wypada, że w za- 
wodzie fryzjerskim obowiązuje nadal 
cennik wydany przed 5 laty, pomimo te- 


go, że od tego czasu ceny najmu — opa- 
łu — światła — robocizny — należyto- 
ści podatkowe — opłaty społeczne itp, 


znacznie wzrosły, 


* gab 


FEJLETON „GAZ. POR,“ z 3. VI. 1929, 


GERMAIN BEAUDONT. 


Nieporozumienie. 


Pewnego pięknego jesiennego dnia 
wilbert Clachet postanowił przerwać roz- 
poczętą pracę literacką i pójść na brzeg 
rzeki, aby tam upajać się czarem poezji 
jesieni, 

— Wprawdzie nie jestem zbyt zamoż- 
ny — pomyślał —. lecz w tej chwili 
wszystkie te gmachy, które obejmuję 
wzrokiem, należą do mnie: katedra No- 
tre Dame, Louvre, galerje .. I nie zamie- 
niłbym tych gmachów tak samo, jak 
i moich zamków na lodzie, na kieszeń 
wypełnioną pieniądzmi. Nie nigdy!... 

Nagle, zauważył przed sobą postać 
młodej dziewczyny. Trzeba przyznać, że 
była bardzo zgrabna, Nosiła skromny 
niebieski kostjum i elastycznym krokiem 
chodziła po asfalcie, 

— O cudowna! pomyślał Gilbert — 
Moje zamki nie miały dotychczas wład- 
czyni, ale znalazłem ją teraz, Nieznana! 
Nazwę cię Beatrice, ku czci nieśmiertel- 


nego poety i będę ci towarzyszył, aż 
do grobu. 
I istotnie kroczył za dziewczyną w 


pewnej odległości, Nieznajoma zdawała 
się nie wiedzieć o tem i szla powoli swo- 
ją drogą Nie zwracała uwagi ani na 
piękno dnia jesiennego, ani na liście, 
opadające z drzew, ani na słońce i na 
chmury, Gilbert zdziwił się na widok 


SPRAWY KOLEJOWE. 


Walne 


Lwów, 2. czerwca. 

Na odbytem 29. z. m. pierwszem 
Walnem Zebraniu Stowabzyszenia pra- 
cowniczek kolej. „Samopomoc we 
Lwowie, w obecności protektorki p. 
prez. Prachtel-Morawiańskiej i założy- 
cielki dyr. Kłedniekiej przy licznym 
udziale członkiń czynnych i wspiera- 
jących, przewodnicząca pani Kalitowa 
skreśliła działalność Zarządu za okres 
trzyletni 1926-1929. Wybrana jedno- 
głośnie przewodniczącą zebrania p. 
Gostkowska udzieliła głosu sekretarce 
p. Tiegerównej, która odczytała statut 
Stowarzyszenia, zatwierdzony przez 
Województwo ił protokół z ostatniego 
Walnego zgromadzenia. Stan fundu- 
szów referowała skarbniczka p. Gabi- 
carówna. 

Po ożywionej dyskusji udzielono ab- 
solutorjum ustępującemu Wydziałowi, 
poczem nastąpił wybór owego Zarzą- 


„Miss Lokomotywa” 


MODA KONKURSÓW NIE POMINEŁA NAWET LOKOMOTYWY. 


Lwów, 2 czerwca. 


Różne urządza się obecnie kon- 
kursy piękności, niedziw że i w sfe- 
rze przedmiotów martwych wcho- 
dzi ta moda w życie. 

Jak słusznie dowodzi czasopismo 
„Technika Parowozowa* — paro- 
wóz kolejowy ma swoiste piękno, 
na które wrażliwy jest każdy ma- 
szynista i pracownik parowozowni, 
a nawet  postronny, niefachowy 
widz. 

Wobec stwierdzenia tego faktu 
wspomniane pismo rozpisuje kon- 
kurs na lemat: „której serji paro- 
wóz się podoba i dlaczego“? 

Oczywiście w konkursie tym wez 
mą udział wyłacznie fachowcy t. j. 
maszyniści, palacze i pracownicy 
parowozowni. 2 serje parowozów. 


Jak z tego widzimy położenie w za- 
wodzie fryzjerskim jest zastraszające 
a naczelne władze wojskowe, rządowe 
i samorządowe powinne jak najrychlej 
przystąpić do zlikwidowania istricjn- 
jw P +4 ki. ah, [U 


takiej obojętności, tłumacząc ją sobic 
tem, że mioda dziewczyna ma prawdo- 
podobnie coś ważnego do załatwienia 
i zainteresowana jest zgoła czemś innem. 
Tymczasem boska Beatrice zaprowadziła 
go na brzeg rzeki, stanęła na chwilę, 
rozglądając się dokoła, wreszcie pomknę 
ła w stronę mostu, 

Dopiero teraz Gilbert mógł ujrzeć jej 
profil i twarz, która pełna była czaru, 
jak i jej postać, jakkolwiek zdradzata 
pewne zamyślenie. 

Miało się wrażenie, że gnębią ją ja- 
kieś ciężkie troski. Oczy miała nawpół 
przymknięte, a w kącikach ust krył się 
rys zmęczenia, 

Gilbert gotów był poświęśić dla niej 
życie, aby tylko uwolnić ją z jej zmar- 
twień, ale nawet o tem młoda dziewczy- 
na nie wiedziała. 

Szła dalej wzdłuż mostu i skierowa- 
ła się w stronę opuszczonej, pustej o tej 
porze ulicy, którą oświetlało jaskrawe 
słońce, 

Do tej chwili szła krokiem przyśpie- 
szonym, teraz jednak zwolniła go, obej- 
rzała się lękliwie najpierw w prawo, po- 
tem w lewo i spojrzała ną wodę, która 
falowała u jej stóp. 

Gdy opierała się o ścianę wiaduktu, 
zdawało się, że ogromny ciężar ugina 
jej młode barki. 

Nagle wstąpiła w nią energja: ściąg- 
nęła rękawiczki i położyła je obok sie- 
bie. Tak samo postąpiła z torebką, para 
solką, a w końcu z kapeluszem. W tej 
chwili Gilbert skoczył do niej, i chwy- 
ciwszy ją mocno, zwołał: 


ZGPOMAŃZE 


PROCGOWNICZEK KOLEJOWYCH „SAMOPOMOC“ WE LWOWIE. 


ZOZ | 


| 60 zł. grzywny za 


e SIRWACZYSZENIA | 77777007 is, koia 


(e) Niezwykła sprawa znalazła się 
na wokandzie sądu grodzkiego w Ło- 
dzi. P. Otto Gileser został oskarżony » 
zabójstwo... kota. 

Pewnego dnia p. Gleser bedąc w 
mieszkaniu Messów na II piętrze domu. 
w którym mieszkał, zauważył, że 15- 
letnia Messówna karmi mlekiem koła. 


du: Przewodniczącą wybrano p. Win- 
nicką Henrykę, zast. przew. Gostkow- 
ską Jadwigę i Pistlównę Otylję, zaś do | 
zarządu weszły panie: 1) Fortunówna 
Marja, 2) Krzyszówna Franciszka, 3) | 
Tregerówna Leontyna, 4) Palmarówna 
Marja, 5) Bodziechówna Marja, 6) Ka- 
litowa Jadwiga, 7) Schmukówna Ade- 
la, 3) Makuszówna, 9) Dittmarówna 
Marja, 10) Kamińska Elżbieta, 11) Ko- 
wałówna Elżbieta, 12) Ehrlichówna 
Eugenja. Komisja rewizyjna: 1) Kurze- 
jówna Marja, 2) Cabicarówna Adela, 
3) Koderowa i 4) Bartkiewiczówna A- 
dela. 

Padnieść należy, że „Samopomoc“ 
zwłaszcza w ostatnim czasie zaznącza 
żywo swą działalność i może Się po- 
<hlubić rozwojem. O rezultatach pra- 
cv tego pożytecznego stowarzyszenia 
w swoim czasie pomówimy obszerniej. 


Glesera strasznie to oburzyło. Dla- 
czego — trudno ustalić. Być może czuł 
wstręt do tego zwierzęcia, lub też pa 
prostu... żałował mleka, dość, iż ku 
przerażeniu dziewczyny chwycił nie- 
szczęsnego koła i wyrzucił go oknem 
na ulicę. Biedne zwierzę, spadając z 
wysokości III piętra na bruk, zginęło 
na miejscu. 

Gdy o tem dowiedział się dozorca 
domu, zwrócił się do policji i w rezul- 
tacie p Gleser został pociągnięty do 
odpowiedzialności. Sąd skazał go na 
60 zi. grzywny z zamianą na 12 dni a- 
resztu. 


—0)—— 


ES TWIZIM EEE | 
NADESŁANE. 


ATY 


uznane za najpiękniejsze, będą u- 
wiecznione w odbitkach fotograficz 


ngeh. 
gla Pań 
Prywatny Zaklad Naukowy oryginalne angielskie 
im, H. JORDANA 
l. Mikołaj Tel. 14—36 i 
a E el 60; po przystępnych cenach 


przyjmuje 
wpisy do szkoły powszechnej, gimna- 
zjum i internatu, 
Od września br. olwartą zostanie 
pierwsza į druga klasa szkoły powszech- 
nej kecdukacyjanej przy ul Sobieszczy- 


| w ogromnym wyborze 
| poleca 

zny (boczna ul, św. Wojciecha), 
| 


(h. STADLER 


Lwów, Jagiellońska 15. 


SPECJALISTA CHORÓB  SKORNYCH 
1 WENERYCZNYCH. 


Dr. LAUTERSTE!N 


Lwów, Sykstuska 37 (róg Słowackiego). 
Leczenie włosów, plam, znamion elektro- 
lizą, lampą kwarcową. 8115.10 


4297-10 Micezysław KISTRYN. 
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cych u nich przedsicbiorStw fryzjerskich 
które odbierają ostatni kęs chleba za- 
kładom prywatnym i powodują nieby- 
wałe rozgoryczenie wśród pracowników 
i nracob'orców zawodu fryzjerskiego, 


WEEKEND TRERAW KĘ 


— Nel Niel 
Broniła się i spojrzała nań smutnym 
wzrokiem. 


1 nawpół przymkniętemi oczyma napróż- 
no walczyła z elokwencją swego zbawcy, 
a Gilbert, który się obawiał penownego 


Jakże piękna była w swej roz- | zamierzenia desperatki, trzymał mocno 
paczył jej dłomie, tak że nie mogla mu się wym- 
— 'Nieszczęsne dziecko — szepnął | knąć. 
Gilbert, — W fak młodym wieku! Co — Proszę się na mnie nie gniewać, 
pani 'chcAdała zrołić? Umrzeć. tak | ale niech pani zechce żyć i na mnie 
młodo?., zwalić cały ciężar życia Proszę mnie 
— Ależ... uczynić odpowiedzialnym za ukrucień- 


— Proszę nic nie mówić, rozumiem. 
Błogosławiony los, który mnie sprowa- | 
dził w tej chwili właśnie, ażeby zapo- 
biec tragicznemu wypadkowi! 

— Proszę pana! 


— Biedne, biedne dziecko! Pan; jest 
taka młoda, a młodość jest niecierpliwa. 
Możliwe, że serce pani zostało zranione, 
może nawet ciężko, ale przecież to jesz- 
cze nie wszystko!... Serce jest nieśmier- 
telne. Jest jak Feniks, który się ciągle 
odradza z własnych popiołów, jak róża, 
która wiecznie kwitnie Czy naprawdę 
sądzi pani, że obecna samotność będzie 


stwa innych. Niech mnie pani obrazi, 
niech mi pani powie, że nie mam prawa 
interesować się panią, że życie pani do 
niej należy O, znam te fałszywe argu- 
menty! Każde życie należy do całej 
| ludzkości, jak promienie słońca do 
wszechświata, Zrozumie to pani, gdy bę- 
dzie pani starsza i śmiać się pani będzie 
z dzisiejszego szalonego kroku. który 
tylko dzięki mnie nie zakończył się tra- 
giczniel.., 
Zatrzymał się, aby nabrać tchu. 
Młoda dziewczyna wyzyskała tę chwi- 
lę, by wyrwać się energicznie z rąk Gil- 


wieczna? Pani jest przecież taka piękna | berta, chwyciła kapelusz, torebkę i rę- 
i młoda! , kawiczki i rzekła rozgniewanym gło- 
— Ależ proszę pana... sem:, 


— Proszę się nie wstydzić swego cier- a "= Sa ZA usp „opowiada $ gm DAN 
pienia. Niech się pani nie rumieni, e Na pansa Tak pan ORA AR 
Wszystko zostanie zapomniane. W pani RB RÓ ZA a: O oaae 
wieku zawsze się zapomina, Przez nie- WDE mamo Do c Mesia may- 
wiernego chce się pani pozbawiać życia? apatie] ag DE ACE 
Gdy pani zechce, uszczęśliwią panią ty- miaru pozbawić się aea Ale DAt 
siące mężczyzn! Goiów iestem umrzeć niesłychane, aby ŚR NANA po 
Ala «pami! umyciu głowy, nie mogła spokojnie stać 

— Proszę pana... w słońcu 5 minut. aby osuszyć włosy! 

Młoda. dziewczyna z bladą Tłum. F. M. 


twarzą 


ś 


Nr. 8877 


„GAZETA PORANNA” 


z dnia 3. czerwca 1929. 


Teatr w więzieniu. 


CIEKAWE REFORMY W WIĘZIENNICIWIE NOWOCZESNEM. — NALEŻY IŚĆ ŚLADAMI GREKÓW. 
TEATR JAKO CZYNNIK UMORALNIAJĄCY. — WIELKIE POWODZENIE NOWYCH EKSPERYMEN- 
TÓW W DZIEDZINIE WIĘZIENNICE WA. 


Berlin, w czerwcu. 


(=) W czasach ostatnich doko 
nywa się w więziennictwie europej 
skiem zasadnicza reforma. Więzie- 
nie dotychczas było radykalnym 
sposobem usuwania jednostki szko- 
dliwej dia społeczeństwa poza jej 
nawias, uniemożliwieniem jej zb:od 
niczej działalności, 

przymusowem oderwaniem od 

zbiorowości, 

której szkody przynosiła. ieorety- 
cy jednak i znawcy więziennictwa 
doszli do przekonania, że więzienie 
powinno ponadto zmierzać do po- 
prawy  więżnia, powinno 
się, aby jednostka zbrodnicza pozby 
ła się pierwiastków złych 1 mogła 
po odbyciu kary uszlacheiniona i 
uzdrowiona moralnie powrócić na 
łono bezpieczeństwa. 

Tego rodzaju poglądy pojawiły 
się jeszcze z końcem XIX. wieku. 
Ale realizacja ich przedstawiala się 
dziwnie ponuro i surowo. Obecnie 
patommiast postanowiono w tę dzie- 
dzinę wprowadzić 

czynnik radości i przyjemności 

— ten czynnik, który zjawia się le- 
raz również w innych dziedzinach 
społeczno - wychowawczych, a więc 
przedewszystkiem na lerenie szko- 
ły. Nie surowe admonicje, nie ka- 
znodziejskie zapędy, nie ciężka i 
żmudna praca mają skianiać więż- 
niów do poprawy, ale zdrowa treść 
moralna, ubrana w powabną i przy 
jemną formę. 

Jednym z tych nowych środków 
reiormy więziennictwa? jest 

teatr, 
specjalnie przeznaczony dla więź- 
niw. Oczywista wybór sztuk oraz 


KRYNICA-ZDRÓJ 


Pensjonaty Marja i Małgorzata położone 
w centrum zdrojowiska, komfort zagra- 
niczny. 

(Kanalizacja, wodociągi, ogrzewanie 
centralne wodne, “lazienki, płynąca cie- 
pła i zimna woda, telefony w pokojach 
dla rozmów międzymiastowych, sala 
dancingowa, lokale klubowe, obszerny 
ogród do dyspozycji gości.) 

Kuchnia pierwszorzędna. Ceny umiar- 
kowane, 

Telefon w Krynicy 21, 

Telefon we Lwowie 46—80. 

Telefon we Lwowie 26—23, 


4540-2 


MYDŁA, kremy, Szczoteczki i pasty do 
zębów w wielkim wyborze polecą naj- 
taniej: 

Perfumerja „LA PARISIENNE* 

Lwów, plac Akademicki 2, 4382-8 


Dr. Filin HALPERN 


specjal, chorób serca i stawów. Ord. jak 
w latach ubiegłych 


w LUBIENEU WIELKIM. 


Podziękowanie. 


Wielmożnemu Panu Dr. Wilhelmowi 
Flekerowi, specjałiście chorób nerek i 
dróg moczowych, we Lwowie, ul. Pił- 
sudskiego 17 a, za zupełne wyleczenie 
mnie z ciężkiej i dokuczliwej choroby 
narządu moczowego skłądam na tej dro- 
dze moje najgorętsze podziękowanie 

Michał Pencakowski 
starszy Łarządca Podatkowy w Radzie- 
chowie. 4532 


4243-3 


starać | 


(Do ryciny na str. 1). 


cała organizacja tego tealru sluży 
specjalnym celom, przemycan;m 
nicjako pod pokrywką przyjemnoś- 
ci, aby więżniowie, korzystający z 


owego teatru dla rozrywki, czerpali 
z niego równocześnie sziachełne 
wartościowe idee. 


Pomysł teatrów więziennych 


RE OCE 
g ROKIEM 


pałac sułtana. 


Str. 9 


wprowadzono eksperymentalnie „w 
życie przedewszystkiem w Niem- 
czecn, — jak twierdzą obserwato - 
rzy — z bardzo wielkiem powodze- 
niem. Więźniowie bardzo chętnie 
uczęszczają na takie przedstawienia 
teatralne, a moralny wplyw tych 
inprez artystycznych ma być bare 
dzo wielki. 


Rycina nasza przedsiawia nam 


14 właśnie przedstawienie teatralne od 


hywajace się w więzieniu niemiec- 
kiein w Mell. 


ZAMASZYSTY PUŁKOWNIK WYDAJE STANOWCZY ROZKAZ. — SIOSTRĘ MOJĄ PORWAŁ SUŁTAN. — WA. 
RJAT PRZEZ DWA DNI BYŁ POWODEM ZANIEPOKOJENIA CAŁEGO MIASTA. 


Londyn, w maju. 

(n) Miasto Rabat jest oficjalną sto- 
lcą Marokka, a jako znajdujące się 
we francuskiej części tego kraju, po- 
siada znaczną załogę wojsk francus- 
skich, umieszczoną w obszernych ko- 
szarach. 

Otóż kilka dni temu, kiedy już noc 
zapadła i koszary były zamknięte, zja- 
wił się w izbie szyldwachów jakiś 
obcy pułkownik. Zastał przy biurku 
tylko sierżanta i wydał mu następu- 
jący rozkaz: 

— Niechaj mi się natychmiast sta- 
wią wszyscy żołnierze w polowem 


Sprytna cygank 


wyekw powaniu, a równocześnie nie- | 


niechaj mi ktoś poda konia. 

Sierżant, wyprężywszy się, jak stru- 
na przed nieznanym sobie dygnitarzem 
wajskowym, kazał zatrąbić na alarm 
i przyprowadził koni% dla p. pułko- 
wnika, który objeżdżał plac musztry, 
klinac na powolność, z jaką wykonują 
się jego rozkazy. 

Pomimo to spelniono bez wahania 
wszystko, czego on zażądał i wnet 
cała załoga znalazła się na ciemnem 
podwórzu koszarowem w takim stanie, 


| jak gdyby miała natychmiast wyru- 


szyć na stoczenie jakiejś bitwy. 


i jej 9-ciu wspólników. 


Paryż, w czerwcu. 

W Paryzu od dwu lat mnożyły 
się kradzieże po sklepach, popelnia 
ne przez niewykrytych sprawców, 
Dopiero w ostatnich dniach udało 
się policji wpaść na trop zlodzici. 

Pizychwycono mianowicie na 
gcrącym uczynku hiszpańską cygan 
kę, Mai jẹ Redriguez, kicdy w pew- 
nyjn sklepie kradła jakieś drobiazgi 

Marja Rodriguez należała do ban 
dy cyganów, która obozowala pod 
Paryzem. W obozie przeprowadzo- 
no szczególowa rewizję i natrafio- 
no na olbrzymi sklad towarów. 

Według obliczenia znalezione lo 
wary przedstawiają wartość przy- 
na jjuniej miljona franków. 


| 
| 
| 


Maja Rodrigucz, która z począt 
ku wypierała się wszelkiego udzia- 
łu w kradzieży, wobec wyniku re- 
wizji przyznała, że wszystkie te 
przedmioty pochodzą z kradzieży 
po sklepach, popelnianych przez 
bandę, złożoną z 9 osób, której ona 
była kierowniczką, 

Zamiarem Marji Rodriguez bylo 
powrócić w najbliższych czasach do 
liiszpanji i tam założyć sklep ze 
skradzionemi towarami. 

Marję Rodrigucz i 9 jej wspólni- 
ków aresztowano, a policja musiała 
zamówić długi szereg automobili 
ciężarowych, aby z obozu zabraly 
skradzione towary. 


Romeo na dachu 


CZYLI ZAKOCHANY MŁODZIENIEC I SZCZĘŚLIWA SŁUŻĄCA, 


Haga, w czerwcu. 


W holenderskiem miasteczku 
Arnhem okolo godziny 11-iej wie- 
czorem, dość jeszcze liczni o tej po- 
rze przechodnie usłyszeli z okien 
poddasza jednego z domów głośny 
krzyk: 

— Złodzieje, 
pomoc! 

Po chwili zobaczono na dachu 
jakiegoś biegającego człowieka. 

Publiczność, która dość licznie 
zgromadziła się przed domem, spro 
wadziła policję, a ta znalazła na da 
chu młodego człowieka i aresztowa 
ła go bez żadnego oporu. 

Okazało się bowiem, że nie był 
to złodziej tylko zakochany młodzie 
niec, który pod wpływem gwałtow- 
nej namiętności stał się prawdzi- 


włamywacze, na 


l 


wym akrobatą, wdrapał się po ryn 
nie na dach i zbliżył się do okiėnka 
pokoju, w którym mieszkała służą- 
ca — cel jego marzeń. 

W oknie jednak, zamiast oblicza 
ukochanej, spotkał się za samą pa- 
nią domu, która go chwyciła za no- 
ge i swoimi krzykami zaalarmowa - 
ła miasto. Wyrwał się jej i ukrył 
w załomie dachu, z wiadomym już 
skutkiem. 

Sprawa bardzo rychło się wyja- 
śniła, a mieszkańcy miasta Arnhem 
są widocznie bardzo pobłażliwi dla 
zakochanych, bo kiedy młodzieniec, 
wypuszczony przez policję, powró- 
cił, juź normalną droga, na ulicę, 
zebrani przed domem urządzili mu 
owerie, 

te an 


Jednakże jeden z kapitanów po- 
wziął pewne podejrzenia z zachowania 
się pułkownika i pozwolił sobie go za- 
pytać, kim jest właściwie i czy może 
się wykazać pisemnym rozkazem? 

Na to puikownik odpowiedział o- 
pryskliwie: 

— Wypraszam sobie wszelkie dys- 
kusje! Kraj jest w niebezpieczeństwie, 
a moja siostra jest w niewoli, zamknię” 
ta w pałacu sułtana. Musimy natych- 
miast wyruszyć, aby ją uwolnić! 

Wobec tego powiedzenia nie było 
wątpliwości, ze ma się do czynienia 
z waxrjałtem. Wspomniany więc kapi- 
tan dał znać oficerom, którzy otoczyli 
pułkownika, rozbroili go, a potem u- 
mieścii w areszcie koszarowfm, aby 
go przesłać następnie do miejskiego 
więzienia. 

Jak się pokazało przy śledztwie, 
rzekomym pułkownikiem był niejaki 
Kert, Szwajcar z pochodzenia, który 
przed kilku laty służył jeszcze we 
francuskim  legjonie cudzoziemskim, 
a w ostatnich czasach miał zakład 
krawiecki w Rabacie... 

Na tem jednakże nie skończyło się 
zamieszanie, spowodowane przez zwa- 
rjowanego krawca. Wiadomość o tym 
wypadku rozeszła się po mieście i zna- 
lazła też miejsce w tamtejszych dzien 
nikach. Jeden z dziennikarzy, jak mu 
się zdawało, spotkał dnia następnego 
Kerta na ulicy i zatelefonował do ko- 
mendy policji, że waxrjatowi udało się 
umknąć z więzienia. 

Natychmiast zmobilizowano policję 
i żandarmerję, przedsięwzięto poszu- 
kiwania w calem mieście, a ponieważ 
Kerta nigdzie zmaleść nie można było, 


wprawiono w ruch nawet wojsko. 


Później okazało się, że to była po- 
myłka, że Kert siedzi spokojnie w wię- 
zieniu, w oczekiwamiu chwili, kiedy go 
odstawią do szpitala warjatów. Ale 
w tən sposób jeden warjat przez dwa 
dni był powodem zaniepokojenia ca- 
łego Rabatu. 
OBOBOBCOCOHORCECEOCOBO 


dabrzymi wybór 
Fularów - Maskizeł - 
Jedwabi fantazyjnych 

i lekkich wełnianek 

poleca Firma 
ANTONI UWIERA 
LWÓW, UL. KALICKA L. 10. 
we Filjach w Drohobyczu, Stryju, 
Tarnopolu, Tarnowie - również. 
ZICICICICEOBFOECRO; 


Lwów, 2. czerwca. 

W czasie gdy reprezentacja Pol- 
ski walczyć będzie w Poznaniu z a- 
matorską reprezentacją Węgier to 
czyć się będzie we Lwowie zacięty 
bój pomiędzy Łodzią i przedstawi- 
cielami naszego grodu. 

O składzie drużyny naszej jej za 
letach i wadach pisalismy już 
wczoraj, dziś wypadaloby dodać, że 
ze względu na konluzje wątpliwy 
jest udział Krasickiego i Nastuli. 
Na bramce grałby w takim wypad- 
ku najprawdopodobniej Albański, a 
napad powinienby zdaniem naszem 
poprowadzić Batsch z tem, że na le- 
wo od niego znalazłby się Kuchar a 
na prawo Reyman. Przegrupowanie 
powyższe z chwiłą wstawienia Ba- 
tscha byłoby o tyle konieczne, że 
Sawka również należy do „ciężkiej 
wagi“ a dwóch „takich“ stanowiło- 
by już balasi. Spodziewamy się 
również, że w ostatniej chwili na- 
słąpi też zmiana na pozycji prawo- 
skrzydlowego i miejsce Kobziara 
zajmie Pras lub Maurer. 


| Słanisławów, w czerwou. 


„GAZETA PORANNA" 


z dnia 3. czerwca 1929. 
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W celu uniknięcia pomyłek pod- 
kreślamy, że odrzucając Kandydatu 
tę Kobziara kierujemy się jedynie i 


wyłącznie względami techniczno- 
sportowymi i kwestja przynależnoś 
ci gracza do tego czy innego klubu 
jest nam zupelnie obojętną. 


Lódź walczy dzisiaj na dwóch 
frontach, wystawiając jedną repre- 
zentację przeciw Warszawie, drugą 
przeciw Lwowowi. Czy Manchester 
polski dysponuje już tak wielkiemi 
siłami, by wolno mu było je roz- 
drabniać lo już nie nasza sprawa. 


„GAZETA PORANNA* w STANISŁ AWOWIE. 


Świetny 


Ubiegłej niedzieli tnmany kurza 
dawały się bardzo we znaki miesz- 
kańcom Stanisławowa. Niestety, mimo 
wielkich upałów skrapia się bandzo 
mało ulic. Okropny widok pnzedsta- 
wiała droga za parkiem tuż przed boi- 
skiem sportowam. Każde przejeżdżają - 
ce auto pozostawiało po sobie ogromne 
tumany kurzu, tak, że na drodze tej 
było zupełnie ciemno, Kunz ten. uno- 


Czwarty dzień wyścigów M.T.Z. 


Lwów, 2 czerwca. 

Powoli wkraczamy w okres najbar- 
dziej interesujących rozgrywek, któ- 
rych cały szereg przyniosą nam naj- 
bliższe dni wyścigów. Dzisiejszy pro- 
gram zawiera trzy gonitwy, które z po- 
wodu licznych zgłoszeń jak i ze wzglę- 
du na wysokie nagrody budzą wielkie 
zainteresowanie wśród licznych zwo- 
lenników sportu konnego. 

Gonitwa I. Nagroda 800 zł., płaska, 
dystans ok. 2100 m.) 1) Naiwny, og. 
sk. gn. J. Skolimowskiego. 2) Bohun, 
og. gn. L. Krzeczunowicza. 3) Zambe- 
zi, kl. kaszt. K. hr. Rostworowskiego. 
4) Guślarz, og. gn. por. Chendyńskiego. 
5) Droga, kl. gn. St. Bronikowskiego. 
6) Danina II., kl. j. gn. mir. Garniewi- 
cza. 7) Klejnot, og. sk. gn. ppułk. T. hr. 
Komorowskiego. 

Gonitwa II. Nagroda  Bialocerkwi 
3000 zł., płaska dla koni arabskich, 
dyst. ok. 2100 m. 1) Poryck, og. kaszt. 
R. i J. hr. Potockich. 2) Golf, og. siwy 
Sb „Janów. * 3)%AKRWMIT "og. c. siwy 
Wołk - Łaniewskiego. 4) Ibrahim, og. 
siwy R. ks. Sanguszki. 5) 'Dywersja, 
kl. kaszt. R. i J. hr. Potockich. 

Gonitwa III. Nagroda 600 zł., płas- 
ka, dyst. ok. 2100 m. 1) Argus, og. gn. 
P. i SŁ Żarczewskich. 2) Iwonka, kl. 
kaszt. E. Grzybowskiego. 3) Peronelle, 
kl. gn. WŁ Andersa. 4) Barkarola, kl. 
gn. Grona Oficerów 13 DAK. 5) Sana- 
cja, kl. kaszt. ppułk, T. hr. Komorow- 


narma ra e 


Turniej tennisowy. 


Lwów, 2. czerwca. 

W dniu dzisiejszym odbędą się 
końcowe rozgrywki turnieju tenni- 
sowego Czarnych. Rozpoczynają się 
one o 9-tej rano na kortach „Czar- 
nych” i zapowiadają się bardzo cie- 
kawie. Ogólnym faworylem jest p. 
Laniner KT. 24, którego najgrożniej 
szym rywalem będzie najprawdopo 
dobniej p. Kołcz (LTK). 

W finale pań spotkają się siostry 
Bystrzanowskie,  wysuwające się 
krok za krokiem na czołowe miejs- 
ce wśród tennisistek lwowskich. 


skiego. 6) Bartosz, og. sk. gn. W. Za- 
| krzeńskiego. 7) Umykaj Polmodie, kl. 
gn. J. Skolimowskiego. 8) Bursztyn, og. 
gn. St. Bronikowskiego. 9) Frysonka, 
kl. gn. R. Kruszewskiego. 
Gonitwa IV. Nagroda 7000 zł. im. hr. 
J. Dzieduszyckiego dla 4-letnich kla- 
czy arabskich, dyst. ok. 2100 m. 1) 
Branka, kl. siwa A. Wołk-Łaniewskie- 
go. 2) Dywersja, kl. kaszt. R. i J. hr. 
Potockich. 3) Gawęda, kl. siwa St. „Ja- 
nów“. 4) Leila, kl. siwa ©. Bopuskie- 
go. 5) Walacha, kl. siwa R. i J. hr. Po- 
tockich. 

Gonitwa V. Nagroda król. stoł. mia 
sta Lwowa 2500 zł., płaska, dyst. 2400 
m. 1) Imre, og. kaszt. E. Grzybowskio- 
go. 2) Kin-=Fo, og. gn. por. Z. Wojtowi- 
cza. 8) Flos, og. gn. pułk. M. Karatieje- 
wa. 4) Ave, kl. gn. K. Rojowskiego i 
St. Kuźnickiego. 5) Irasatti, kl. gn. St. 
Bronikowskiego. 

Gonitwa VI. Nagroda 600 zł., z pło- 
tami, dyst. ok. 2800 m. 1) Umykaj Pol- 
moodie, kl. gn. J. Skolimowskiego. 2) 
Happy Jack, og. gn. ppor. R. Pohorec- 
kiego. 3) Ludka, kl. kara por. Chendyń 
skiego. 4) Czarowna, kl. gn. Grona 0- 
ficerów 2 DAK. 5) Irlandka, kl. sk. gn. 
kpt. Płotnickiego. 
por. Bierzyńskiego. 

Gonitwa VII. Nagroda 600 zł., z prze- 
szkodami, dyst. ok. 3200 m. 1) Beduin- 
ka, kl. kaszt. Grona Oficerów 6 pułku 
Strzelców konnych. 2) Irlandka, kl. sk. 
gn. kpt. W. Płotnickiego. 3) Ludka, k!. 
kara por. Chendyńskiego. 4) Niemen, 

5) Buńczuk, 


6) Dziwak, og. kary 


wał. siwy M. S. Wojsk., 
og. kaszt. por. J. Goszczyńskiego. 6) 
Fraszka, kl. gn. ppułk. T. hr. Komo- 
rowskiego. 7) Agamemnon, og. sk. gn. 
rtm. Karczewskiego. 8) Dziuba, kl. 
kaszt. Dr. H. Zajączkowskiego. 9) Mir, 
wał. gn. M. S. Wojsk. 10) Zeus, wał. 
gn. por. M. Kryczyńskiego. 
NASZE TYPY: 

I. Bohun, Danina TI. 

II. Poryck, Golf. 

II. Iwonka, Sanacja. 

IV. Dywersja, Leila. 

V. Irasatti, Kin-Fo. 

VI. Happy Jack, Dziwak. 

VII. Buńczuk, Mir, 
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szony wiatrem, przechodził ma abok 
prlożone boisko m. Kasy Oszczędności, 
gdzie odbywały się zawody sportowe 
i gdzie młodzi sportowcy pełną piersią, 
kurz ten wdychiwali. Publiczność, 
która drogą tą przybyła na boisko, 
wyglądała jakby co najmniej przyje- 
chała z Afryki, każdy bowiem był 
czarny na twarzy od kurzu. Wszyst- 
kie ubrania miały jednakowy szaro- 
popielaty kolor. 

Tak samo jest też traktowana ulica 


lak powsta! 


PRZEDNIE FC. DM BF GEEA 


| Natomiast wolno nam wyrazić ży- 
czenie, by gracze nasi zdobyli się 

| na maksymalny wysiłek i dążyli za 
wszelką cenę do zwycięstwa. 

Skład Łodzi wyglądać będzie na 
stępująco: Falkowski, Wildner, Ga- 
łecki, Tasiński, Pogodziński, Pudlan 
Frankus, Kulawiak, Kubik, Herbst- 

| reich, Strzelnyk. 
Zawody rozpoczną się o 5-tej na 
boisku Gzarnych. 
pam" ZEM 


Magistrocie, pokrep wreszcie ulice 


BO WSZYSCY WYGLĄDAMY JUŻ JAK MURZYNI. 


Zosinej Woli, gdzie zwłaszcza w dnie 
świąteczne przejście jest wprost nie- 
możliwe z powodu kurzu. Ta ulica bo- 
wiem jest drogą, którędy przejeżdżają 
auta, zdążające w góry do Jaremczą 
i Worochty. Nie dziwnego, że jeden 
z wybitnych pisarzy polskich zarzucił 
naszemu miastu, że brak mu w pierw- 
szym rzędzie wody, w drugim rzędzie 
wody, a iw trzecim rzędzie — wody, 
a więc beczki z wodą na ulicyt! 


uataskotalmy 


pożar w Kiżniowie ? 


„Smarzony“ kret przyczyną nieszczęścia 


Stanisławów, w czenwcu. 

Przez długi czas dochodzono i ba- 
dano, w jaki sposób powstał peżar w 
Niźmiowie, który zmiszczył duzą część 
miasteczka. Obecnie zdołano ustalić 
przyczynę ognia. Oto ogień powstał 
w stodole Wasyla Małanczyna, a 
ogień spowodowały jego dzieci, liczące 


Spori w ŚĆ 


Stanisławów, w czerwau. 

Pogoń stryjska—Hakeah 2:2. Za- 
wody o mistrzostwo klasy A. 

Smutno wygląda nasz sport, jeżeli 
oceniać go będziumy według wiczoraj- 
szych A-klasowych zawodów. Sama 
gra, tak gości, jak i gospodarzy była 
bardzo marna i nie zasługująca w zu- 
pełności na wzmiankę.  Napiętnawać 
jednak trzeba jak najostrzej brutalne, 
rozwydrzone i zwierzęce wprost za- 
chowanie się publiczności. Bo gdy 
tłum złożony z kilkuset osób napada 
na jednego bezstronnego człowieka, to 
inaczej tego nazwać nie można, jak 
tylko bestjalstwem. 

Niestety, sędzia prowadzący zawo- 
dy nie zdułał utrzymać tak jednej, jak 
i drugiej drużyny w karbach. Wywo- 


| 
tee Fa 


lat 8 i 5. Schwytały one kreta, którego 
zabily kamieniami, a nastepnie w tej 
samej stodole * usiłowały go usmażyć. 
Od małego ognia zajęła się słoma w 
stodole, następnie sama stodoła, a 
ogień wskutek silnego wiatru przerzu- 


cil się na inne zabudowania. 
U 


lalo to przykre incydenty wśród sa- 
mych grających, a doszło nawet do 
tego, że w rozwydrzeniu swem gracze 
bili się na boisku. 

Winę w tem ponosi także słaba 
organizacja zawodów. Niestety, doszło 
już do tego, że na każdym meczu pił- 
karskim obecny być musi co najmniej 
pluton policji. (Widocznie publiczność 
nasza mie dorosła do zrozumienia 
prawdziwego sportu. Takie poslępo- 
wanie niszczy sport, adstręcza od nie- 
go. Lepiej zrezygnować, niż dopusz- 
czać do takich scen. Zupełnie zrozu- 
miałe jest, że odpowiednie magistratu- 
ry piłkarskie wyciągną odpowiednie 
wnioski i winnych pociągną do odpo» 

| wiedzial ności. 


KRONIKA, 


Samobójstwo. Dzisiaj rano popełnił 
samobójstwo przez utopienie się Onu- 
iry Bardak, gospodarz z Tyśmienicy. 
Przyczyna rozpaczliwego kroku nara- 
zie nieznana. 

Kradzieże. Na szkodę Romana No- 
wakowskiego i Stefana Tediowa, prof. 
gimnazjalnego w Horodence popełnio- 
na została kradzież garderoby, biżute- 
rji, oraz gotówki na kwotę 3.500 zł. 
Na skutek energicznych dochodzeń 
P. P. wykryty został sprawca w osobie 
Dmytra Paholczuka, lat 22 liczącego, 


który po ujęciu oddany został Sądowj 

| do ukarania. — Mojżeszowi Witteley 

| sowi w Stanisławowie skradł Włodzie 
mierz Sołowej 10 dolarów amer., oraz 
50 zł. Winę ustalono na podstawie 
rzeczowych dowodów oraz zezna$ 
świadków. 

Pokąłny doradca. W Jamnicy a 
reszłowano Teofila Smyka, lat 39 li- 
czącego za zawodowe trudnienie sią 
pokątnem pisarstwem. U aresztowa» 
nego cały plik 

aktów. 


zakwestjonowano 
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KRONIKA 


CZERWCŁ| 
Niedziela 
| Erazma 


REDAKCJA BEZWARUNKOWO MA- 
NUSKRYPTÓW NIE ZWRACA, 


—0—-— 


TEATR WIELKI: 

Niedziela, 2, czerwca o g. 7,30 wiecz, 
„Borys Godunow” gośc. wyst, W. Kacz- 
mara. 

Poniedziałek, 3, czerwca o godz. 7,30 
„Carewicz*. 50 proc, zniżki, 

Wtorek, 4, czerwca o g. 7,30 wiecz 
„Ostatnia nowość", 


Wspaniała opera Verdiego „Potęga 
przeznaczenia* (La Forza del Destino) 
ukaże się na scenie Teatru Wielkiego po 
raz pierwszy w środę. Będzie to pierw- 
sze wogóle przedstawienie tego prze- 
pięknego dzieła w Polsce. gdyż dotych: 
czas „Potęga przeznaczenia* nie była 
wystawiona na żadnej scenie polskiej, 
Operę tę ujrzymy na naszej scenie w 
nadzwyczaj starannem przygotowaniu, 
którem kierują: pp. reżyser Stanisław 
Tarnawski i kapelmistrz Józef Lehrer, 
pod ogólną opieką artystyczną dyr, Cze- 
sława Zaremby. Premiera „Potęgi prze- 
znaczenia” będzie nrawdziwym wypad- 
kiem dnia w życiu muzycznem Lwowa 
i budzi powszechne zainteresowanie 

Ostatni wysięp Włodzimierza Kacz- 
mara. Dziś pożegna się z lwowską pu- 
blicznością ulubiony artysta - śpiewak 
Włodzimierz Kaczmar, którego występy 
na naszej scenie cieszą się zawsze wiel- 
kiem i zasłużonem powodzeniem, Zna- 
komily artysta wysiąpi w tytułowej par- 
tji „Borysa Godunowa'*', którą odtworzy 
w poiskiem opracowaniu, 

„Baron Kimel“, arcywesoła 
Waltera Kollo, z której próby 
ja już do koncą pod bardzo 
reżyserią Michała 


operetka 
dobiega: 
starannę 
i sumienną Tatrzań. 
skiego, ukaże się jako ostatnia premiera 
operetkowa biczącego sezonu w sobotę 
8 czerwca i grana będzie tylko parę ra- 
ży przed wyjazdem operetki na gościn 
ne występy do Krakowa. 

„Cartwicz* po zniżonych cenach, W 
poniedaiałek ukaże się efektowna ope- 
retka Lehara „Carewicz* po raz ostatni 
w tym sezonie przed wyjazdem zespołu 
operetkowego do Krakowa i Krynicy. 
Ceny miejsc na to przedstawienie są o 50 
procent zniżone, 

A 
TEATR MALY: 

Niedziela, 2, czerwca o g, 3.30 popoł, 
„Pociąg widmo“. 

Niedziela, 2 czerwca o g. 
„Miłość bez grosza“, 

Poniedziałek, 3 czerwca o godz. 7,30 
„Miłość bez grosza“. 

Wtorek, 4, czerwca o g, 7.80 wiecz, 
„Milość bez grosza”, 

t 

„Sylwia kupuje sobie męża“, świetna 
komedja Aleksandra Engła. autora głoś 
nej sztuki „Ponad wodami”, ukaże się 
po raz pierwszy na scenie Teatru Male- 
go z końcem przyszłego tygodnia. W do- 
skonałej tej komcdji, której akcja roz- 
grywa się na motywie skradzionego po- 
sagu, grają główne role pp Jerzmanow- 
ska, Pi aai A TE i Poraska, oraz 
Bielecki, Kustowski, Kwiatkowski i O- 
kornicki, który jednocześnie reżyseruje 
sztukę, 


xk 

REPERTUAR KINOTEATRÓW: 

APOLLO: „Jedna Noc w Londynie“, 

CHIMERA: „S$ O. S,“ — „Na stokach 
cytadeli“, 

FATAMORGANA: „Paryska zabawka“ 
j „Szósta plaga świata“ 

CASINO: „Żar Miłości“. 

GRAŻYNA: „Przedwiośnie. 

COLOSSEUM: „Szalone przygody“ i 
„Krwawy herszt*, 

KOPERNIK: „Submarine* Łódź pod- 
wodna S, 44. 

LEW: „Księżna 
córki króła konserw) 

LUNA: „As Pikowy”, 


7.30 wiecz, 


Edytą' (Przygody 


MARYSIEŃKA: „Submarine“ Łódź 
podwędna S. 44. 

OZA: „Rajski ogród“, 

PAN: Wiera Miercewa" 

PALACE: .Miłość dziewczyny z mu- 


sie halu“ i „Nieznośna Fifi" 
PASAŻ: . Zdradziecka wola“, 
PROMIEŃ: „Przeznaczenie“, 
UCIECHA: „12 djamentów*_ 


| 
| 
| 


IGAZA PORANNA z dnia 3. czenwca 1929. 


Apteka pod Archaniołem Rafaelem 
M-ra ETTINGERA we Lwowie, pl. Goruehowskieh nr. 14 


za Teatrem Wielkim, zawiadamia, że posiada na składzie 


ZIOŁA LECZNICZE 


OSKARA WOJNOWSKIEGO (Warszawa). 


i ciw. cier- „ Zioła przeciwko nie- 
Zioła przeciwko cie Znak słowny: p o 


| pieniom kaniłu po- * domaganiom skroĝu- 
„irotan 


Znak słowny: 


Tizan 


Znak słowny: 
Epilobin 


Znak słowny: 


Zioła przeciwko cho- 
robom nerwowym i 
epilepsji. 

(Nr. rej. 1151), 
Zioła przeciwko reu- 


karmowego. licznym. 
(Nr. rej. 1149) (Nr. rej. 1152). 
Znak słowny : 
Rana“ 
„dard 


Zioła przeciwko wy- 
miotom oraz 
kiszek. 

(Nr. rej. 1148), 


atonji 


Zioła przeciwko cho- p matyzmowi,  artrety- 
robom płucnym i bled- Znak słowny: zmowi,  ischiasowi i Atron 
nic podagrze. „kdl ti 


: « 
(Nr. rej. 1153). Emisan (Nr. rej. 1150). 


Odnośna broszura na żądanie bezpłatnie, 

a = Ed 

i Gl I N f; 
Program przyieda Polaków 


z Ameryki we Lwowie. 


Lwów, 2. 

Dziś po południu odbyło się w ratu- | 
szu posiedzenie komitetu przyjęcia wy- 

cieczki amerykańskiej Zjednoczenia i 

| 

| 

| 


Ome m 


odbędzie się nabożeństwo w kościele ka- 
tedralnym, następnie zwiedzenia cmen- 
tarza Obrońców Lwowaą i złożenia wień- 
ca, zwiedzenie panoramy Racławickiej i 
miejsca pod budowę kościoła Matki Bo- 
skiej Ostrobramskiej, po południu zwie- 
dzenie kopca Unji Lubelskiej. W oslat- 
nim dniu goście zwiedzą miasto, ko- 
Ścioła i muzea. 


czerwca. 


rzymskc-katolichiego. Goście  przyjeż- 
dżają do Lwowa 40 czerwca br. o godz, 
12,40, w liczbie około 70 osób, Śniadanie 
wydaje prezydjum miasta, wieczorem 
zaś odbędzie się przedslawicnie w Tea- 
trze Miejskim. W drugim dniu pobytu 


WJ pcen WZA BB regi 
sd Glady i EEE f I ŻE 
DAMY RONSENI Y O REDS 

złodziela wraz z tłumokiem. 


ZASADZKA NA UL. MARCINA I STRZAŁY ZA UCIEKAJĄCYMI. 
lwów, 2. czerwca. | czasie eskortowania do IH. komisarja- 
(—). Wczoraj wieczorem po godzi- į} tu, złodzieje nzucili thlumok na ziemię, 
nie 8-mej posterunkowy konny wczą- | a sami poczęli uciekać. Posterunkowy 
sie patroli na ul. Marcina zauważył | strzelił, lecz chybił. Jeden z osobników 
podejrzanych dwóch osobników, niosą- | zdołał zniknąć w zaroślach ogrodu, 
cych tłuzzok. Postenuukowy ukrył się | zaś drugiego, a był nim Opolski, poste- 
za parkanem, a gdy osobnicy ci wy- | runkowy dopędził i wraz z tłumokiem 
odprowadził do Komisarjatu. W tlumo- 
ku znajdewały się 3 kimy i jedna pa- 
ra spodni, 


szli na pastwisko, wezwał ich do za- 
trzymania się, pnzyczem w jednym z 
mich rczpoznał znanego złodzieja mie- 
szkaniowego Marcelsgo Opelskiego. W 


NASZ FELIETON. wezmą udział przedstawiciele ducho- 

W numerze dzisiejszym rozpo- AH a Dua 8 peb E ES 
PEA 3 . | spodarczych społecznych i opiekun. 

czinamy douk powieści White i Sai zyc ŻE ye piekun 
Adamsa p. t.: Poiskie Tow, Politechniczne we 


„TAJEMNICA RADIGWULKANU*, 
która niewątpliwie zainteresuje na~- 
szych  Czyteimików, dzięki swym 
nieprzecięinym walorom. 

ZEE 


(—) Zniżka temperatury, 


wtorek dnia 4, bm. odbędzie się wycie- 
czka członków Towarzystwa na lotnisko 
L. O. P P. na Skniłowie, gdzie p. inż, 
piiot Eugeniusz Roland wygłosi referat 
pt. „Wystawa lotniczą w Berlinie 7,—28 
października 1928“, Miejsce zebrania u 


Już przed- | <zestników o godz. 1530 u skrętu ulicy 


wczoraj dała się odczuć we Lwowie | Dojazdowej da dworca kolejowego z wi- 
zniżka temperatury i wczoraj termometr | cy Gródeckiej, skąd uczestnicy udadzą 
wskazywał już +7 st, C. Gwałtowne oh. | ię autobusem na lotnisko. ; 

niżenie się temperatury zaznaczyło sie Połskie Tow, Biologiczne  Zwy- 


czajne zebranie naukowe lwowskiego od- 
działu odbędzie się w poniedziałek, 3. 
bm o godz, [8-tej w sali Instytutu zoo- 
logicznego (ul, św. Mikołaja 4). Referaty 
z własnych prac naukowych członków: 
pp. A. Rorysiewicza, St. Malczyńskiego. 
JI. Meisla, E. Mikolaszka i L Ptaszka. 

Posiedzenie ogólno-po!skiego lwow. 
Komitetu Wojewódzkiego w sprawie nie 
sienia pomocy głodującym w Wileń- 
szczyźnie odbędzie się dnia 5 bm. o g. 
18, w sali scsyjnej Urzędu Wojewódzkie- 
go na I. piętrze, 

Staraniem Związku Pracy Obywatel- 
skiej Kobiet i Stow kobiet z wyższem 
wykształceniem odbędzie się dnia 5, bm. 
w sali Muzeum przemysłowego Konfe- 
rencja. na której będzie rozważaną spra- 
wa szkolnictwa średniego żeńskiego w 
związku z prejcktowaną reformą, 

Zarząd Pow, Koła Zwiazku Inw, Woj. 
Rzp. +; we Lwowie, ul, Ossolińskich 11 
mniejszem podaje do ogólnej wiadomo- 
sci. że w dniu 2, bm. w ogrodzie Sygnió- 
wka Wielka Nr, 111, urządza festyn, z 


zimnem, Zapewne w górach spad śnieg 
lub też grad. 
—— 

W „Tygodniu Polskiego Czerwonego 
Krzyża w dniach 2 i 9, bm. odbędzie 
się zbiórka na ulicach i w lokalach na 
Pogotowie Sanitarne PCK. Panie biorą- 
ce udział w zbiórce będą miały na ra- 
mieniu opaski Czerwonego Krzyża z pie- 
czątką (zamiast legitymacji). Zarząd Od- 
działu Lwowskiego zwraca się do P T, 
Publiczności z prośbą o składanie ofiar 
i wpisywanie się na członków przy stło- 
likach w czasie „Tygodnia“, 

Wycieczka dziennikarzy duńskich, 
która przybyć miała do Lwowa z War- 
szawy w poniedziałek 3. bm, przybędzie, 
jak się dowiadujemy, dopiero we wto- 
rek, 4 bm, 

Pomoc dia głodującei Wileńszczyzny, 
5 bm. o godz. 18-tej odhędzie się w 
Województwie posiedzenie Komitetu 
Wojewódz. w sprawie niesienia pomocy 
głodującym w Wileńszczyźnie. W posie- 
dzeniu, zwołanem przez Pana Wojewodę, 


Str. 11 


którego dochód poświęcony wyłącznie 
zostanie na udzielanie zapomóg najbied- 
niejszym członkom Organizacji. 
Lwowski Komitet Akademicki zawią- 
damia, że III Komisja C, I. E. urządza 
wycieczkę akademicką do Stanów Zjedn, 
mając w programie zwiedzenie następu- 
jących miejscowości: New York, Chica- 


go, Detroit, Buffalo, Niagara, Boston, 
Washington Wycieczka trwa od 20./7. 
do 1./9, Bliższych informacji udziela, 


oraz przyjmuje zgłoszenia Lwowski Ko- 
mitet Akademicki, ul, Łozińskiego 7, w 
poniedziałki, środy, piątki, między godz, 
19—20 do dnia 4. bm. 

(—) Włamauia i kradzieże, Nieznani 
sprawcy włamali się wczoraj do mie- 
szkania Franciszka Wolfowicza, zam w 
Gmachu Izby Skarbowej i skradli na je- 
go szkodę biżuterję i garderobę wartości 
250 zł, — Z mieszkania Leonardy Sie- 
miakównej zam, Jacka 16, skradziono 
srebrny zegarek oraz garderobę wartości 
450 zł, — Z autobusu przy ul. Rzeźnic- 
kiej skradziono wczoraj na szkodę Al- 
berta Wolfa, rzeźnika z Bolechowa pa- 
kiet z materjałem bławatnym. — W cza- 
sie jazdy tramwajem Nr. 3 skradziono 
drowi Feingoldowi zegarek wartości 100 
zł, — Ubiegłej nocy nieznani sprawcy u- 
siłowali się włamać do firmy Szenkier, 
przy pl. Marjackim, lecz zostali spło+ 
szeni . 
(1) Noworodek w bramie, W bramie 
realności przy ul. Sobieskiego 10, znale- 
ziono wczoraj zwłoki noworodka płci 
żeńskiej, które odstawiono do Instytutu 
Medycyny sądowej. 

(—) Zderzenie się dwóch autodore- 
żek, Przy ul. Trybunalskiej zderzyły się 
wczoraj dwie autodorożki: Nr. 90245 pro- 
wadzona przez szofera Dawida Rubina i 
Nr. 8102 prowadzona przez Józefa Ku- 
giela. Auto kKugiela zostało uszkodzone, 

(—) Wielka kradzież mieszkaniowa. 
Z mieszkania p, Zygfryda Ulfmana zam, 
przy ul Długosza 3, skradziono wczoraj 
po włamaniu się i rozbiciu szuflad 2000 
zł., 30 dolarów, oraz złotą papierośnicę i 
zegarek, wyrządzając mu łączną szkodę 
w kwocie 3650 zł, 

(—) Ogień strychowy. W realności 
przy pl. Jura 7, powsłał wczoraj na. stry- 
chu ogień, Mianowicie od komina zajęły 
się belki. Straż pożarna ogień ugasiła, 
0— - 

„SANATORJUM WESTEND“ w Pur- 
kersdorf koło Wjednia, Prywatna klini» 
ka dla chorób wewnętrznych, nerwo- 
wych į przemiany materji, Naczelny lek. 
i dyr. Dr, M Berliner, Tel. Wiedeń: R. 
38—5—65, 4099-5 


DYSZ, CA 


sprawia i w tym roku dzieciom miłą nie- 
spodziankę, dodając według dzisiejszego 
anonsu przy zaknpnie dziewczęcych lub 
chłopięcych bucików skórzanych oraz 2 


== 


UWAGA DZIECI! 


par skarpetek wzgł pończoch, od 1 do 
15, czerwca br., we wszystkich  filjach 
olbrzymi bałon gumowy, 
e. . 
Podejrzcny o olrucie 
dziecka. 


Lwów, 2. czerwca. 

(—). Jak nam donoszą z Trembo- 
wli w Janowie, w pow. trembowelskim 
zmarło przed kilku dniami wśród po- 
dejrzanych okoliczności 2 i pół miesią- 
ca liczące dziecko nieślubne Julji Wo- 
roniak. Dziecko to zostało strute pra- 
wdopedobnie przez 19-letniego Hilka 
Dźurbę. Przeprowadzona natychmiast 
sekcja ustaliła przyczyny śmierci, wo- 
bec czego wnętrzności zostały udesłane 
do Lwowa celem chemicznego zbada- 
nia, Dżurbę pod zarzulom otrucia are- 
szłowano. 

taerae A 


Topielec w Zbruezu. 
Utopił się, wciekając do Sowietów. 
Lwów, 2 czerwca. 
(—) Onegdaj wieczorem wydobyto 
ze Zbrucza w okolicy Skały zwłoki nie 
znanego mężczyzny, liczącego około 25 
lat. Denat prawdopodobnie w czasie 
przekraczania granicy polskiej do Ro- 
sji utopił się, ponieważ żadnych ran na 
ciele nie znaleziono. Zwłoki pochowa- 
no w Skale, na miejscowym cmenta- 
rzu. 


„GAZETA PORANNA” 


z dnia 8. czerwca 1989, 


a 


PRAWDA I FIKCJA O KARJERACH FILMOWYGH. — RZECZ NIE WYGLĄDA TAK PONĘTNIE Z BLISKA, JAKBY 
SIĘ TO Z DALEKA WYDAWAŁO. — 


KINO 


Nowy Jork, w czerwcu 

(=) Jedno z najstraszliwszych spu- 
sloszeń wywoluje w duszach młodych 
dziewcząt, marzących o filmie 

Tegenia filmowa. 
Bo kino stworzyło swoją legendę! Le- 
genda musi użyczyć bohaterce i boha- 
terowi aurecli nadzwyczajności. Mu: 
szą oni być tak przedstawieni w swym 
procesie twórczym, aby działali na wy- 
obraźnię tłumu. Nieraz w tym celu 
trzeba 
poprawiać życie 
i uzupełniać je fanłastycznemi dodat- 
kami. Ale od czego wyobraźnia samych 
artystów i pomysłowość reierenłów li- 
terackich wielkich wytwórni filmo- 
wych. 

W rzeczywistości sprawa wygląda 
trochę inaczej! „Odkrycie“ gwiazdy, 
przedstawiane zwykle lak romantycz- 
nie, (rwa nieraz przez długie miesią- 
ce, a nawet lata. Czytamy nieraz 

o błyskawicznej karjerze filmowej. 
Jakiś reżyser wybrał się na spacer, 
zwróci uwagę na prześliczną osóbkę, 
przedstawił się jej, zaproponował kolo- 
salną gażę i... nowa gwiazda filmowa 
gotowa! Zdarza się tak naprawdę tylko 
w nielicznych i sporadycznych wypad- 
kach. 

Karo] Chaplin i Emil Jannings przez 
długie lata występowali w relach pod- 
rzędnych i zupełnie ekhojętnych. Pola 
Negri ma za sobą długie lata nędzy i 
ciężkiej walki z losem, nie odrazu sta- 
ła się sławna i uznana. Henny Porten 
otrzymała jako: pierwsze honorarjum 
200 marek, a o 50 marek omal się nie 
rozbiła jej karjera filmowa, gdyż w 
teatrze otrzymywała 250 marek, Ar- 
tystka opowiada jeszcze dzisiaj, że wy 
szła już z biura filmowego  zdecydo- 
wana zrezygnować z karjery filmowej. 
Dopiero agent filmowy wybiegł za nią 
i skłonił ją do zgody. 

Norma Shearer, córka bankiera, 
Wyżne ie na SB SĘ: SEM po 


CIEKAWE SZCZEGÓŁY O SŁAWNYCH ARTYSTACH I ARTYSTKACH. 
STWORZYŁO NOWĄ MITOLOGJĘ. — JAK WYGLĄDA NA S CENIE, A JAK ZA KULISAMI. 


Brygita 
przez 


bankructwie swego ojca. 
Helm, dziś znana i uwielbiana. 
kilka lat grywała 
trzaciorzędne róiki w głnpich 
farsach. 
Klara Bow musiała dorabiać sobie na 


utrzymanie życiowe jako słenełypist- | 


ka, gdyż ograniczenie się do dochedów 
filmowych groziło jej śmiercią głodo- | 


wą. Greta Garbo nie mogła w Bie 
nie znaleźć engagement nawet do naj- 
bardziej padrzędnych ról, 

Niemal wszystkie romantyczne o- 
powiadania o olśniewających i błyska- 
wicznych karjerach filmowych są wy» 
mysłem, obliczonym na wvohrażnie i 
| smak tinmnu. 


T jesi wynalazca T muzyczna 


SŁAWNI BRACIA FRATELLINI JAKO ŚWIADKOWIE W SENSACYJNYM 


PROGESIE 
Paryż, w czerwcu. 

(=). Wybuchł tutaj ciekawy spór 

w sprawie pily muzycznej, która w o- 
statnich latach znalazła znaczne roz- 
powszechnienie jako nowy, a bardzo 
melodyjny instrument. Piłę tę rozpo- 
częli lansować brasia Fratellini, za 
których przykładem poszło niebawem 


PARYSKIM, 


| bardzo wielu naślattowców. 

Obecnie sprnzeczają się dwaj fabry- 
kanci instrumentów muzycznych o to, 
który z nich jest wynaiazcą tego in- 
strumentu, Bracia Fratellini wystąpią 
jako świadkowie w tym procesie i za- 

| demonstrują w saii rozpraw arę na 
pie 


Czarno -- biale bliźnieła, 


JEDNO Z BLIŹNIAT JEST BIAŁE A DRUGIE CZARNE 


Londyn, w czerwcu. 

(=) W dowcipach i anegdotach 

nieraz pisze się żartobliwie 
o dzieciach „w kratkę”, 

jako produkcie małżeńsiw miesza- 
nych, Pomysły takie zawodowych 
dewcipnisiów spotykać można czę- 
sto zwłaszcza w prasie paryski iej, a 
skierowane są one prze sciw ko nies sły 
chanej popularności, która czarni a- 
denisi cieszą się wśród nadobnych 
Parvyżanek. Nie zdarzyło się jednak 
nigdy, aby rzeczywiście owo zróżni- 
cowanie kolorów wystąpiło zupełnie 
wyraźnie u potemstwa. 


Tymczasem w Bagdadzie zaszedł 


faki O zadziawiniacw. o nodą- 


| ny zupelnie serjo przez prasę angiel 
ską. Mianowicie pewna kobieta bia 
la powiła dwoje bliżniat, z klórych 
jedno jest zupełnie białe, a dru- 
gie czarne. 
Lekarze nie umieją wyjaśnić 
fencmenu natury.. 


tego 


Do ante sere TST ARTIE 
Łów zwraca się 80G-letnia sis aruszka, po 


zosiająca bez środków do życia Datkı 
przyjm ';e Administracja dla „A. F." 


GIEŁDY. 


GIEŁDA WARSZATESTA 
"me 1. czerwoa, ae G. P.) 4 pre. 


DOŻY 


Nr. 8877 


| ton EŃ 


| ezka dolarowa 73 3/4, 5 proc. pożyczka kon 
wersyjna 67, 5 proc. pożyczka kolejowa 
| 1220759, 6 proc. pożyczka dolarowa 84.25, 
IW proc- pożyczka kolejowa 102 i pól, 8 pre 
| Listy zast. Banku Gosp. Kraj, 04, 8 proc, 
Listy zast. Banku Rolnego 94, E proc. Oi 
lig. Banku Gosp. Kraj. 94, te same 7 prow 
69 i ćwierć, 

Waluty i dewizy: Belgja 123.89 Holan- 
dja 367.48 Kopenhaga 236.90 Londyn 43.14 
Nowy.Jork 8.88 Paryż 34.49 Praga 25.54 
Szwajearja 171.25 Sztokholm 287.80 W e- 
doń 124 96. 

Warszawa 1 czerwca. (Tel. G. P) Bank 

Dyskontowy 126 Bank Polski 137 i ćwierć 
„Bank Zw. Sp. Zarob. 78 

23.75 Zieleniewski 114,50. 
| 


i pół Modrzejów 


GIEŁDA ZURYCESKA, 
(Tel. 
Londyn 25.19 i ćwierć Nowy 
i pół Bagia 72:19 Włochy 
Holandia 208.80 
Wiedeń 42.86 i pół Sztokholm 
1389.40 Kopenhaga 128.37 i 
pół: Sofja 3,75; pół Praga 15.39 Warszawa 
53.25 Budapeszt 90:57 i pół Białugród 
0.lż 3/4 Ateny 6.71 i pól K.nstantynepol 
2.50 i pól Bukareszt 3.08 j ćwierć Helsing- 
fors 13.07 i pół Buenos A.res 217.75 


G. P.) Paryż 

Mik 
27a) 
Berl n 


Zurych l. czerwca. 
20.31 
5.19.52 
Hiszpanja 78.00 
125.83 
138.85 Oslo 


| GIEŁDA WIEDEŃSKA. 

Wiedeń |. czerwca. (Tel. G- P.) Amster 
dam 285.55 Belgrad 1248 i pół Berlin 
1U9,29 Bruksela 98.73 Budapeszt 123.85 
Bukareszt 4.21 Kopenhaga 189.25 Londyn 
34.45 7/8 Madryt 100.10 Medjołan 27 20 i 

| pół Nowy Jork 710.55 Oslo 189.85 Paryż 
27.77 84 Praga 21.08 3/4 Sofa 5127 
Szłokinowm 189,90 Warszawa 79.93 Zurych 
185.77 Amerykańskie 707 i pół Ń.emieck.e 
J65.11 Włoskie 37.31 Czeskie 21 i pół Wę 
grerszie 124 08 Szwajcarskie 136.42 Renta 
iulowa 0.90 Bankverein 22.20 Bodenkredit 
100 i ćwierć Kreditanstalt 53.40 Angloban* 
2230 kompas 15.400 Laenderbank 30.0 
Merkury 20.10 Ż wnosteńska 106 Czerniow 
ce (8 Ausir. kol. państw. 34 i pól Kotej 
połudn. 9.90 Cement 131 3/4 Alpiny 41.05 
Berg u. Huetten 897 Krupp 11 Poldi Huetia 
IR i ćwierć Rma 1138 i pół Skoda 565 3/4 
Siersza 10 i pół Fanto 5. 
I 
| 
I 
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GIEŁDA LONDYŃSKĄ, 


Lcrdyn |. czerwra. (Tel. G, P.) 
484 87` Iloland,a 


Nowy 
12.06 7/8 Fra acja 
Belgia 8483 i pał Włochy 42 67 
Niemcy 20.34 j ćwierć Szwajutw 1 25 191,3 
Hiszpania %Ł50 Dana i8.2) 7/3 
Jel$  Noswegla 1820 Porru IURZĄ 
lielsingfors 192 07 Prag» 103 3 Budzpesił 
24.88 Belgrad 276 Soija 670 Rumun, a 617 
Ateny 375 Wiedeń 34,58 Warszawa 43.25 


Jork 
1124. 


>zwęecia 


GIEŁDA PABTERA. 
Paryż |. czerwca. (Tel. 
124.03 i pół Nowy Jork 


Ge Ps Lom w 
25.58 Belgia 385 1 


ćwierć Hiszpanja 352 i pół Włochy 132,87 
Szwalęarja 402 


ćwierć Danja fs] w 


FEJLETON „AŻ PGR," z 8. Vu. 


WHITE I ADAMS: 


TAJEMNICA 
RADJOWULKANU 


Przełożył ST. KULIŃSKI. 
——P——— 


GZĄŚĆ I.: AGR HA UGESAU. 


I. ŁUNA kw ALE 

¿ekko i równomiernie dął passat 
ponad Oceanem Spokojnym, rozjaśnio- 
nym w blasku pogodnego nieba. Na 
przestrzeni wód kolysał się ciężko ka- 
dłub statku, szczątck niegdyś okazałe- 
go okrętu, być może świadek jednej z 
tych ponurych tragedji, które nigdy nie 
doczekają się wyjaśnienia. 

O pół mili morskiej dalej widać by- 
ło kuter, którego załoga z ciekawością 
śledziła szcząlki rozbitka. Wreszcie w 
takiejże odległości od kutra widniały 
dumne kontury amerykańskiego krą- 
żownika „Wolverine“. 

Zreszlą, jak okiem sięgnąć, nie wi- 
dziano nic więcej, gdyż w okolicy tej 
— trzysta mil na północ od linji okrę: 
towej Honolulu-Jakohama, a siedmset 
mil na północo-zachód od wysp Ha- 


I 
| 
| 


UE ai — iradco było spodziewać 
się wyk: Najbliższy ląd stanowiia od- 
i-gła 500 mil wsspa Ogrodnicza 
anete Isle) 

Dan siku kapiłańsz sn seażewnika 
oficerowie oparci o parapet z żywem 
zainieresuwaniem śledzili kadłub rvz- 
bitego statku. 

— Będzie to ciężka robota — rzek! 
młodziulki porucznik Ives. — Tak'e roz- 
bite pudła, zaledwo wystające z wody, 
mogą nieraz więcej wytrzymać, niż wa- 
rowny szaniec ziemny! 

— Chciałbym się przekonać, czy 
parę sześciocałowych granatów nie da- 
loby mu rady! — odparł porucznik 
Biliy Edwards, z wyrazem powagi na 


młodzieńczem, okragłem obliczu. 
— Czemu nie? — dorzucił Carter, 
oficer dyżurny. — Kosztowałoby to 


tylko prochu za paręset dolarów wuja 
Sama. Trzeba parę tęgich ładunków, 
z zewnątrz i od środka. 

— Tutaj Barnett jest w swoim ży- 
wiole — zauważył lves. — Ten nie 
szczędzi prochu. Oho, już się zaczyna! 

Kadłub rozbilego statku podniósł 


| się w górę, napozór całkiem spokojnie, 
wynurzający się z Mal: 


jak wieloryb, 
poiem kontury jego zniknęły w czarnym 
dymie, z którego wyskoczył olbrzymi 
obłok eksplezji, rosnąc wciąż i rozpo- 
ścierając czarne ramiona. Wreszcie za- 


łamał się i zapadł w wodę, która roz- 


| z s 
| prysła się w dzikim wirze. Dopiero te- ; 
| 


raz dal się slyszeć dwukrotny, głuchy 
huk wybuchu. a po nim plusk drobnej 
szybko goniacej fali; która biegła od 
strony eksplozji, jakby dając znać o 
dziele dokonanem. 

Srebrzyste błyski, purpurowe plamy 
na wodzie, zwolna się rozpływające — 
wskazywały miejsca, gdzie mieszkanki 
tych wód. różncbarwne ryby — padły 

| ofiarą ciśnienia powietrza. Z rozbitego 
siatku było widać już tylko drobne 
szczątki, unoszone wirem. 

— Dobrze zrobione, Barnett! Pomi- 
mo, że to przeklęte pudło 
się trzymało! — komplementował Car- 
ter olicera artylerji, który właśnie wra- 
cał na pokład. 

— Co to był właściwie za statek? 
— pytał lves. 

— Trójmasztłowy skuner „Karolina 
Lemp“. Czy kto wie co o nim? 

— Może nam coś opowie nasze cho- 

j dzące biuro wywiadowcze? — zwrócił 
się Ives do siwego, mrukliwego lekarza 
okrętowego, który słynął jako żywa 
| kronika żeglarzy. 

| — Przed trzema laty zaginął, w po- 
| lach lodowych koło Aleutów. Kilku z 
| załogi zmarzło, inni dotarli do lądu. 
Niewiadomo, co się z nimi stało, może 
pozostali wśród tubylców. 


tak twardo i 


i — Koło REM ów! — zawołał Billy 
' Edwards. — Boże, cóż to za kawał dro. 
' gi. Ileż tysięcy mil gnał ten rozbitek? 
| Nie wielkiego, chłopcze! 
rzekł Barnett. 

Rozmowa potoczyła się teraz o no 
wszych i dawnych głośnych katas'ro 
fach okrętowych. Wspomniano n p. 
„Boslon”, który zginął z całą załogą, 
a jeno pokryta znakami pisma deska 
wypłynęła na wybrzeża Oornwall. 
| 


Potem „Great Queensland“ który zni- 
knął bcz śladu wraz z 569 ludźmi 
zalogi. Z „Naronica“ zosialy tylko ło- 
dzie ratunkowe; znalazinono ie puste, 
miotane po oceanie, Opuwiadano o ka- 
pilanach z Nowej Fund'ondji, którzy 
po pijanemu chcieli sią brzedrzeć przez 
zwały gór lodowych i marnie zginęli. 
O statkach, porwanych nu Ocan In- 
i+ dyjskim przez burzę elek.ryczną, 
tanych szereg dni, przyczom nieszczę: 
sna załoga, oślepiona powodzią blyski- 
wic, straciła kompletnie DR O s 
a oficerowie niemal warwwali, nie mos 
gac dojść do ładu z kompasem O pe- 
żarach na okrętach. o statkach korsar, 
skich, niewołniczych i zarażonych, q 
majtkach wpadających w szal z braky 
wody, o trzęsieniach podmovskich, ą 
prądach spychających słatki z kursu, 
jo nagłych niewyjaśnionych penikach 
| na pokładzie itd. Cad. n.). 


miss 


Nr. 8877 


Holandja 1028 Norwegła 681 i pił Szwecia 
683 3/4 Praga 75.80 Rumunja 15.20 Niem- 
cy 609 3/4 Wiedeń 359 i pół. 


OBROTY PRYWATNE. 
Lwów, 1. czerwca. 
Tendencja spokojna, Obrót tylko w 
dolarach, 
Dol. amer, 8.87 00—-8.87.50, dolar ka- 
nadyjskj 8,80,00——8 ,80.50. 


pm 


Kącik radjowy. 


PROGRAM AUDYCJI RADJOWYCH. 


Niedziela, 2. czerwca 1929, 

Warszawa 1395 17,00 Koncert popu- 
farny. Orkiestra Filharmonji Warszaw- 
skiej pod dyr, K. Wiłkomirskiego, M 
Karworska (sopran) i L. Dworakowski 
(skrzyp,). 2030 Koncert popularny w 
wykonaniu orkiestry Filhharmonji War: 
szawskiej pod dyr. J.  Ozimińskiego, 
2115 Dalszy ciąg koncertu. 23,00 Trans- 
misja muzyki tanecznej z dancingu „O- 
aza“. 

Kraków 314 2030 Koncert wieczorny, 
Gustaw Serafin (śpiew). J, Mikulski (wio- 
lonczela), L. Jaworzyńska (sopran) 23.00 
Transm. muzyki tanecznej z rest, „Pa. 
wilon*. 

Poznań 339 18.20 Koncert popularny 
w wykonaniu orkiestry 36. pp, 20.30 Kon 
cert mistrzowski, Wykonawcy: Zofja Fe- 
dyczkowska (sopran), M. Zadora (New 
York) pianista, Prof, Franciszek Łuka: 
siewicz (akomp.) W programie: Schu- 
bert, Liszt, Czajkowski i inni. 23.00 Mu- 
zyka taneczna. 

Katowice 416 15,40 Koncert popołu- 
dniowy. 20.00 Audycja z udziałem p. An- 
dy Kitschmann (śpiew) i węgierskiego 
saksofonisty p Arpada Lakatos. 

Wilno 455 17.25 Muzyka z płyt gra- 
mofonowych, 20,30 Transm. koncertu z 
Warszawy. 

Wrocław 321 17.25 Koncert chóru „Po 
lihymnia“, 18.25 Koncert radjoorkiestry. 

Praga 343 18.05 Koncert muzyki Jana 
Straussa, 21,00 Koncert. 

Lipsk 361 19.30 „Baron cygański", o- 
peretka w 3 aktach Jana Straussa, 

Sztutgart 374 2030 Koncert Sztut- 
garckiej Orkiestry  Fiłharmonicznej. 
Kompozycje Glinki. 21.15 „Pułk kobie- 
cy“ komedja w 1 akcie Marivaux'a, 

Helsingfors 375 17.00 Symfonja Mo- 
żarta w wyk. radjoorkiestry 18.30 Kon- 
cert chórów skandynawskich. Transm. z 
Kopenhagi, , 

Frankfurt 421 20,30 Koncert radjoor- 
kiestry, W programie: Mozart, Auber, 
Berlioz i inni. 

Stockholm 2200  „Rycerskość wie 
śniacza* — opera Mascagniego. 

Rzym 443 21.00 „Samson i Dalila", 
opera St, Saensa (akt 2-gi) i. „„Rycerskość 
wieśniacza”, opera liryczna  Mascag 
niego. - 

Medjolan 504 2030 „Lodoletta“, ope 
letta , opera Mascagniego. 

Wiedeń 519 18.45 Koncert kameralny 
kwartetu Adler, 20,00 „Ferdynand i ko- 
biety” starowiedeński obrazek sce- 
niczny A, Móllera. 

Stambuł 1200 20.00 Koncert 

Paryż 1744 21.30 Koncert. 

Huizen 1852 16.40 Koncert orkiestry 
z Cinema Royal. 19.00 Koncert orkiestry 
* solistów, 
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„GAZETA PORANNA” z dnia 3. czerwca 1929. 


Poniedziałek, 3 czerwca 1929. 


Warszawa 1395 16,00 Muzyka z płyt 
gramof. 17.55 Muzyka lekka. 20,30 Ope- 
retka „Polska krew“ Oskara Nedbala. 
Orkiestra P. R. 23,00 Transm, muzyki 
tanecznej, 

Kraków 314 19.45 Lekcja francuskie- 
go. 20.00 Transm, hejnału z Wieży Ma- 
rjackiej, 

Poznań 339 17 55 Koncert popołudnio- 
wy. Wykonawcy: Jadwiga Mosielewska 
(sopran), Prof, Tadeusz Szulc (skrzyp.). 
20.30 Koncert wieczorny. 23,00 Koncert 
krótkof stacji „Rado-Poznań*. 

Katowice 416 16.00 Koncert z płyt 
gramof. 23,00 Transm. muzyki lekkiej, 

Wilno 455 18.55 Audycja wesołą „Pa- 
rasol“ zdarzenie prawdziwe. 19.20 Mu- 
zyka z płyt gramof, 

Królewiec 280 20,00 Transm, z Opery 
Królewieckiej „Don Juan“, opera w 2 
aktach Mozarta, 

Wrocław 321 20,15 Akademja ku czci 
Johana Straussa.” » 

Kopenhaga 336 20.00 Koncert kame- 
ralny. Kwintet Schuberta c-dur na 2 

skrzyp., altówkę i wiolonczelę, 22,00 
Modna muzyka operetkowa. 

Praga 343 1600 Muzyka kameralna, 
19.05 Wieczór słowacki. 


Londyn 358 22.35 Koncert symfonicz- 
ny orkiestry radjowej, 

Lipsk 361 20,00 Walce Jana Straussa 
wyk. radjoorkiestra, 

Sztutgart 374 21,00 Koncert zespołu 
kameralnego Sztutgarckiej Orkiestry Fil- 
harmonjcznej, 

Hamburg 391 19.25 Transm. z Teatru 
Miejskiego „,„Zemstą; nietoperza”, operet- 
ka w 3 aktach J. Straussa, 

Frankfurt 421 2100 Koncert muzyki 
na 2 fortepiany, 

Langenberg 462 17.45 Koncert, Wyk, 
Grete Eweler (skrzypce). 

Wiedeń 519 16.00 Koncert kwartetu 
Silving, 20.20 Kompozycje kapel; Holzer, 
Sol. Adela Kern (śpiew), Ott Schulhof 
(fort ). 

Monachjum 536 21.15 Koncert kame- 
ralny Anny Koneczni (mezzo-sopran) o- 
raz kwartet smyczkowy radjostacji 

Budapeszt 545 18.00 Koncert orkie- 
stry cygańskiej Horvath, 20,15 Koncert 
orkiestry Opery Królewskiej. 

Leningrad 1000 1600 Orkiestra 
smyczkowa. 18.05 Koncert, Poematy mu- 
zyczne. 

Stambuł 1200 20,00 Koncert W pro- 
gramie: Czajkowski, Verdi i inni, 


OGŁOSZEKIA, 


PENSJONATY i LETNISKA 
10 groszy za wyraz. 


PENSJONAT „Irena“ w Topolnicy na 
linji Sambor-Sianki pod dawnym za- 
rządem poleca pokoje z wykwintnem 
utrzymaniem od 15. czerwca. Rzeką, 
stacja, — lekarz w miejscu. Zgłosze: 
nia: Hotel George'a między 3—5 u por 
tjera albo telefon 19—60 między 
12—3. 4289-7 


ZAKOPANE willa „Wiktorja” na drodze 
do Sanator. naucz. poleca pokoje z ca- 
łem utrzymaniem po cenach bardzo u- 
miarkowanych. 7256-2 


MORSZYN ZDRÓJ obok Stryja Pensjo- 
nat Jarkunz z komfortem poleca po- 
koje od 1-go czerwca z całodziennem 
utrzymaniem. Kuchnia wyśmienita. 

4514-2 

KRYNICA pensjonaty „Rzymianka“ z 
komfortem) j „Słotwinianka* polecają 
pokoje z całkowjtem utrzymaniem od 
8—12 zł. Informacjj udziela p. Barbano 
Lwów, Piłsudskiego 21, oficyny i na 
miejscu. 4235-3 


KARPATY-ROZŁUCZ (wysok. 650 m — 
rzeka, lasy szpilkowe) — pokoje wraz 
z utrzymaniem do wynajęcia, Infor- 
macje Jacka 10, Nr. drzwi 5 od 5—7, 

4547 


Pneumatyki MICH ELI 


MiKULICZYN, 5 pokoji, kuchnia razem 


lub pojedyńczo do wynajęcia. Infor- 
macje: Antoni Fulas, Mikuliczyn, 
4565-2 


RABKA. 


WILLA FILASÓWKA. 


W czerwcu zostaje otwarty pensjonat 
dla dzieci od lat 5 Ilość miejsc ograni- 
czona. Chłopców przyjmuje się tylko do 
lat dziesięć. Stała opieka lekarska. Kie- 
rownictwo pedagogiczne: Dr. Felicja 
Meller PINESOWA, Zgłoszenia do 28. 
bm, R, Mettalowa, Lwów, ul. Listopada 

40, I. p. od 15—17, 4287 


JAREMCZE — Nowootworzony pensjo- 
nat „Raj* pod kierownictwem właści. 
cielkl pensjonatu „Stenia“, poleca no- 
wocześnie urządzone pokoje z balko- 
nami i wytwornem utrzymaniem po 
cenach bardzo przystępnych. Do dy- 
spozycji własnych gości łazienki przy- 
stosowane do kąpieli sztuezno-gazo- 
wych i radjo-jodowych, gorąca i zim- 
na woda, angieiskie klozety, kort ten- 
nisowy, radjo. Zarząd pensjonatu Ste- 
fania Sadlińska i Julja Cordier, Zgło- 
szenia od 1./6. Zarząd pensjonatu Raj, 
Jaremcze, 4536 


SOPOTY 


Polski Pensjonat „Halina“, 
pięknie położony w parku nad samem 
morzem, Wszelkie wygody, Kuchnia 
wykwintna, Zgłoszenia na miejscu. Nord- 

strasse 73. 4365-8 


poleca skia i 
fabryczny 


WITOLD TRANDA, Lwów, Pedieskiego 2. Tel. 8-43 


Str. 
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TRUSKAWIEC. Pensjonat Zofji Stecz- 
kowskiej, willa ,Stynawskich“, cen- 
trum, poleca pokoje z całkowitem, wy- 
kwintnem utrzymaniem na czerwiec 
10—13 zł, dziennie, Informacje: Lwów, 
Piłsudskiego 21, p, Barbaro lub na 
miejscu. 4559 


JASTRZĘBIA GÓRA, Pensjonat „,,Pilice'* 
tuż nad pełnem morzem przy dużym 
parku świerkowym. Wodociągi, kana- 
lizącja, wanna, fryzjer, tennis, Zamó- 
wienia listowne Bydgoszcz, Litewska 
4, Andracka, osobiście, Warszawą, 

Doktorowa Korolkiewiczowa, Nataliń- 

ska 8, od 11—1 i 6—8. 4513 


| POMOC LEKARSKA, 


= 


Specjalista chorób wenery- 
cznych i skórnych 


Dr | MUND b. sek. szpit wiad 
s B 


1 lwowski. 

ordynuje od 35-10, 2-6, w niadzielę od 

5-1. Lwów, ASNYKA 1. róg Piłsudskiego 
(Pańskiej). Tel. 48-01. 


Specjalistka chorób jamy usinej i zębów 
Lekarz-Dentysta 
B. LESIAŃSKA-JAKiER 
POWRÓCIŁA 
i ordynuje jak przedtem 
w Złoczowie (ul, Sobieskiego 15.), 
4290-4 


WOLNE POSADY. 


10 groszy za wyraz 


CHCESZ otrzymać posadę? Musisz ukoń- 
czyć kursy fachowe, korespondencyj- 
ne profesora Sekułowicza Warszawa, 
Żórawia 42, Kursy wyuczają listownie 
buchalterji, rachunkowości kupieckiej, 
korespondencji handlowej, stenografji, 
nauki handlu, prawa, kaligrafji, pisa- 
nia na maszynach, towaroznawstwa, 
angielskiego, francuskiego, niemieckie- 
go, pisowni, oraz gramatyki polskiej. 
Po ukończeniu świadectwo.  Żądajcie 
prospektów. 4501-14 


POWAŻNE zastępstwo masowego arty- 
kułu oddamy solidnym  reflektantom 
na poszczególne okręgi, Natychmiasto- 
we zgłoszenia: „Tefra”, Lwów, Szep- 
tyckich 1, tel 74—45. 4560 

STARSZY chłopak z lepszego domu jako 
woźny do inkasa za poręką poszuki- 
wany natychmiast. Biuro ogłoszeń 
„Par“, Akademicka 14, 4542 

ZNANO NZ ZK 

ZNACZNY DOCHÓD. Poważna instytu- 
cja ubezpieczeniowa, operująca w dzia 
le życiowym i elementarnym, poszu- 
kuje energicznych i zdolnych akwizy- 
torów względnie zastępców na bardzo 


dobrych warunkach tak we Lwowie 
jakoteż we wszystkich miejscowo- 
ściach Małopolski. — Nądzwyczajna 


sposobność ubocznego zarobku dla P, 
P, urzędników i nauczycieli obojga 
płci. Szczegółowe oferty z referencja- 
mj pod Lwów, Główna poczta, skrytka 
10. Tie 


str. 14 


KELNERKA młoda, przystojna poszuki- | 


wana do pensjonatu, Frommówna, Zy- 
gmuntowska 14. I p ołicyny. 4548 


ASYSTENTA rutynowanego, 
prezentującego, 


dobrze się 
poszukuje apteka se- 
zonowa w Worochcie, Oferty nie- 
uwzględnione bez odpowiedzi, 4515-3 


WYSOKIE ZAROBKI 
zastępców do 


dla energicznych 
sprzedaży dolarówek- 
premjówek na raty. Zgłoszenia „Po- 
wszechna Unja Kredytowa“, Lwów, 
Sykstuska 8. Tełefon 9—98, 4561 


NAUKA I WYCHOWANIE. 
10 groszy za wyraz, 


4 CZERWCA początek nowej grupy za- 
wodowej na 


URSACH 
SKMOCHODO WYCH 


INŻ. ALEKS. JUHREGO 
LWÓW, "KOPERNIKA 54, tel. 68—60, 
Sale wykładowe, warsztaty, garaże na 
miejscu. Informacje i programy od godz. 

9-tej do 20-tej, 4476-3 


TAŃCE 
krótszym czasie, Na kursa wakacyjne 
już przyjmujemy wpisy. Piłsudskiego 
16, Nowiccy, 4544-2 


najnowsze wyuczymy w naj- 


PRZYJMĘ Panie na naukę kosmetyki, 
z tych dwie zoslaną zaraz przyjęte do 
zakładu kosmetycznego. Zgłoszenia od 
3—4 popoł. Emil Turzycki, Dr, med, 
uniw, pragskiego, Lwów, św. Zofji 8. 
LUNA 4488 


MIESZKANIA, SKLEPY. 

10 groszy za wyraz. 
ELEGANCKO umeblowany pokój, Miko- 
łaja 19 II. p. od 15-go do wynajęcia. 
Od 2—3, 4541 


ZA WYPOŻYCZENIE 500 dolarów dam | 
2 pokoje z kuchnią, 3 pokoje lub sklep 
magazyn i pokój z kuchnią, Szubert, 

4457-2 


PODMAJSTRZY murarsko żelbetoniarski 
zna dobrze ciesielkę mostową i dacho- 
wą, energiczny, trzeźwy, pierwsza si- 
ła, długoletnia praktyka na większych 
budowach, buduje mosty į szluzy żel- 
betowe i drewniane, z których ma 
piękne świadectwa, kończy obecnie du- 
ży kościół samodzielnie, szuka posady 
podmajstrzego lub magazyniera u WP. 
inżynierów, architektów, a także pry- 

Wynagrodzenie według umo- 

przyjmuje 
inwalida, 

4512-2 


Lewandówka, Warszawska 4. 


POSADY POSZUKIWANA, 
b grosze za wYyTrAz. 


watnie. 
wy. Łaskawe zgłoszenia 
z grzeczności M. Ryziński, 


Jazów stary, op, Jaworów 


ELEKTROMONTER z długą praktyką o 
wysokiem napięciu i prądach stałych, 
obsługą motorów gazowych o większej 
sile K. M. i wszelkie instalacje tego za 
kresu, Z powodu chęci zmiany miejsca 
poszukuje posady najchętniej w mniej- 
szych  Elektrowniach na samodzielne 

ruchu. Zgłoszenia pod 

do Administracji, 
4518-3 


m nA 


STARSZE bezdzietne małżeństwo zupeł- 
nie godne zaufania poszukuje miejsca 
za dozorców do kamienicy, fabryki lub 

t. p. Pierwszorzędne referencje, Warunki 
skromne, Zgłoszenia do Adm, pod ,,Go- 

4550-3 


prowadzenie 
„Elektromonter“ 


dni zaufania“, 


KUPNO I SPRZEDAŹ 
12 groszy za mvran. 


mo ana! 


GARNITUR młocarniany 6 HP. Hofherr- 
Schrantz -Olayton-Schattleworth tanio 
do sprzedania. Hulimka Myców op. Belz. 

4429-5 


DO NABYCIA duża, wisząca lampa bron- 
zowa, umywalnia biała marmurowa, 
obrus duży, Listopada 29, drzwi 4, 

4568 

AUTOMOBIL 
sprzedam, 
ja 6. 


6-osobowy 
Dr. 


korzystnie 
Rosenbaum, Kołłąta- 
4553 


„GAZETA PORANNA" 


Niska cena i minimalne 


z dnia 3. czerwca 1929. 


koszta utrzymania 


Powiększa klientelę i 
dochodowość każdego 
przedsiębiorstwa 


Ciężarówka Chevrolet po- 
siada 6-cio cylindrowy silnik, 
odznaczający sią osczędnością 
w zużyciu benzyny i i smarów. 
Przy szybkości samochodu oso- 
bowego, koszta eksploatacji są 
minimalne. Zbudowana z naj- 
lepszych materjałów, po naj- 
cięższych próbach na terenach 
doświadczalnych General Mo- 
tors, funkcjonuje bez zarzutu 
w najgorszych warunkach dro- 
gowych zapewniając swemu 
nabywcy tani, szybki a nie- 


zawodny transport. Pakowna, 
łatwa do naładowania i do 
rozładowywania nadaje się do 
pracy zarówno w mieście jak 
i na wsi. Zwrotna, łatwa do 
prowadzenia, dzięki „ezterym 
biegom wprzód, wspina się z 
łatwością na najbardziej strome 
pochyłości. 

Dzięki niewyczerpanym za- 
sobom technicznym General 
Motors, ciężarówka Chevrolet, 
A na rynek po 

niebywale niskiej cenie, jest do 
nabycia na ułatwiony: wa- 
runkach płatności. Cieszy się 
olbrzymią wziętością w sferach 
handlowych i przemysłowych, 
przyczyniając się do zwięk- 
szenia dochodowości każdego 
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przedsiębiorstwa. Stacje obsłu- 
gi General Motors, rozrzucone 
po calem terytorjum Polski, 
zapewniają zmianę części za- 
pasowych, oraz fachową i su- 
mienną kontrolę nad wydajną 
pracą każdego Chevroleta. 
Idealny samochód ciężarowy 
na polskie warunki. Wyrób 
General Motors. 
Upoważnione Zastępstwa na 
cąłem terytorjum Polski i w 
Wolnem Mieście Gdańsku. 


Cieżarówka CHEVROLET 
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OKAZJA 
dla miłośników ogrodu 


Lewkonje, petunje pnące (na bał. 
kony), stokrotki, bratki, gożdziki od 
10 do 50 gr., kobeje piękne kwitną- 
ce, pnące się 6 m. wysokości, naj- 
lepsze ozdoby balkonów po 50 gr. 
Skarlety bluszczowe od 80 gr. do 
1.20 zł. szałwje splendid 45 gr. do 
nabycia Piaskowa ł5, codziennie z 
wyjątkiem godz. 12—4 popoł. Na 
prowincję nie wysyła się. 
LODOWNIĘ w dobrym stanie kupię. 

Zgłoszenia do Administracji pod „Lo- 

downia“. 4568- g 


FIAT 509, karosowany, na nowem pod- 
woziu formy torpedo, 1 osobowy, ta- 


nio do sprzedania. Lickendorf, ul Żu 
lińskiego 6. 4552-5 
„FORDA“ w dobrym stanie sprzedam. 
Tkacka 21 boczna Zamarstynowskiej, 
4554 

DOM, ogród, front 57 m, sprzedam, Pi- 
jarów 6t. 4404-3 


OBRAZY malarzy polskich najtaniej w 
„Zachęcie“, uł. Legionów 7, Spłaty. 
Wygrane Nr, 342, 370, 195, 4051 


FORTEPIAN  Bósendorfera,  Schódera, 
Foerstera, angielska mechanika repe- 
tacyjna 74 oktaw, jak nowe, oraz pia 
nino sprzedam, Hanak, Piłsudskiego 
S1ew pi 4192-10 


SPRZEDAM lub wydzierżawię z powodu 
braku zdrowia pod korzystnemi wa- 
runkami dobrze prosperujący handel 
korzenno-restauracyjny, Zełoszenia tyl 


ko ustne Stanisław  Brzuchowski, 

Bóbrka. > szbę 4503-3 

NAJTANIEJ prowa,” kotor 
MATERACE 


KAZ. SKIBIŃSKI 


Lwów, Kopernika 4. tel. 51-10. 
tylko naprzeciw Szkowrona. 


RADJCOTDBIORNIK! Pięciolampowy no- 
wy oryginalny „Radtone*, odbiór sta- 
aji krótko - średnąo - długofalowych 
(20—2000 m.) bez wymiany cewek. 
Akomulatorami — głośnikiem — usta- 
wieniem na splaty sprzedam, Kołesza, 
Sykstuska dziesięć 4545 


SKLEP krawiecki z warsztatem dosko- 
nale się rentujący, wraz z urządze- 
niem į zapasem materjałów pro- 
wadzony od lat kiłkudziesięciu — w 
najruchliwszej części miasta — z po- 
wodu braku zdrowia do odstąpienia 
łub wydzierżawienia, Listy do Admi- 
nistracji pod „Świctny Interes". 4461 


APTEKA w wojewódzkiem mieścic o ob- 
rocie 11,000 zł. miesięcznie korzystnia 


do sprzedania, Zgłoszenia: ,„Koncesjo- 
nowane biuro aptekarskie“, Lwów, 
Konopnickiej 14, 4555 


KUPIĘ fortepian krótki do nauki nawet 
zniszczony tylko okazyjnie zaraz za go 
tówkę. Podać cenę i markę. Admini- 
stracja „Gazety Porannej" pod: 
tiudy*, 


i RÓŻRĘ DONIESIENIA, 


10 groszy zn wyraz 


TŁUMACZENIA ze wszystkich języków 
Legalizacja. Lingwista Menkes, Kra- 
kowska 26. 4531 


MAYSENHĄLTER, Sobieskiego 5. pole- 
ca kapelusze, Przerabia, fasonuje. Ce- 
ny najniższe, 4543 


DE. ALEKSY SAŁAMAŃCZUK unieważ- 
nia skradziony dowód osobisty i doku- 
ment wojskowy, 4546 


AUTOBUSY i ciężarówki od 3—8 ton 
najstarszej 1 największej fabryki nic- 
mieckicj „Biissing* poleca „Elteha”; 

Legjonów 37. 4520-$ 


KUFRY walizki, teczki i torebki dam- 
skie poleca, wykonuje, naprawia spe- 
cjalista Barasz, pł Bernardyński 2. 4 

3910 


Au. 6877 


DŁUGOLETNI gracz czołowych drużyn 
lwowskich obejmie trening drużyny 
lwowskiej ewentualnie na prowincji, 
Zgłoszenia pod „Trener" do Admini- 
stracj; „Gazety Porannej". 4522 

FUTRA przechowuje najstaranniej, peł- 
ne zabezpieczenie. Pracownia  Futer 
Karola Schureru, Senatorska 10, Tele- 
fon 69—56, 436% 15 


NAPRAWIA, strzyże, czyści dywany per- 
skie, smyrneńskie, kilimy oraz fa- 
bryczne prędko, solidnie, tanio Bor- 
kowska, Bernardyński 12, naprzeciw 
Hotelu Krakowskiego. 4557 
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UNIEWAŻNIAM zgubioną książeczkę 
wojskową wydaną przez P. K. U, Stryj 
na nazwisko Bronisiak Saramanowicz, 
urodzony 1902, 4502-3 

UNIEWAŻNIAM zgubioną książeczkę 
wojskową PKU, Stanisławów, Bolesław 
Siwecki, 4527-2 


UNIFWAŻNIAM  zgubioną książeczkę 
wojskową wydaną przez PKU, Gródek 
Jagielloński na nazwisko Józef Nuss- 
baum, urodzony 1903, Husoków 4566 


leżaki po 12- Zi. 
Wyroby koszykarskie 
Kiiimy poleca: 


FILIA: Lwów, LUDWIK HEGEDGSS 
Halicka 5. Kapern'ka 1i. 
tel.: 80-32. tel.: 26-09 


Pompy Worthingło a, Lentry- 
fugjalne i inne, Prasy do ole u 
Prasy do dachówek, Mieszanki 
do b:tonu, Ma'ory, Turbiny, 
Obrabiarki, Młyńskie maszyny 


„Pl LOT” „. 


Lwów 
Batorego 4. 


k- UMOFa 


— A to co za oryginalna osóbka? 
i — To moja żona. Powiesiłem jej por- 
tret do góry nogami, bo tak wygląda 
znośniej 


CENY OGŁOSZEŃ: 

Ża wicrsz i-szpaitowy milimetrowy 
(szer. 30 mm.) ogłoszenia zwykłe za tek 
ciem 16 gr. ra wiersz 1-szpalt, milime 
trowy (Szer, 60 mrm) nadesłane 40 gr. 
r: wiersz 1 szpalt. milimetrowy (szer 
61 mm.) po kronice 45 gr., za wiersz 1 
szpalt. milimetrowy (szer, 60 mm) v 
ickście (kronika, repertuar) 55 gr, za 


EE ZZ Z S Zo 


„GAZETA PORANNA” z dnia 3. czerwca 1929. 


idzie przez żołądek, Daleko lepiej sma- . 
kować mu będzie i bardziej jeszcze cenić 
będzie mozolną pracę kuchenną, jeżeli 4 
Szanowna Pani zaprezentuje mu ôwoce 
swej pracy w Iśniaco — czystem naczy- 
niu na bieluteńkiej stołowej bieliźnie. Tę 
ostatnią może Szan. Pani bez troski częś- fi 
ciej prać i zmieniać, używając jednak J% 
tylko słynne I niezrównane w dobroci I 428 
tanie mydło „Kołłontay z pralką”, rezyg- J4 
nując z ostrych i niedających się skon- $ 
trolować środków do prania. Ździwi 
Panią, jak długo wytrzyma dobra tka- 

nina, prana tylko mydłem „Kołłontay z JĄ 
pralką”. Pozatem specjalną przyjemnoś- g 
cią jest: aromatyczny zapach tego pięk- 
nego mydła oraz zawartość gliceryny. 


Złoty medal na Wystawie w Katowicach 1927, 
Gencralnv Zastępca na Iwów: Bernard Liłwak, Lwów, Zyblikiewicza 45, 


ILANŃS 


Handlowo-Ajenłurowego, Sp, Akce, dawniej „Herman Meyer, Od- 
dział we Lwowie“ 
na 31. grudnia 1928 rokn, 

AKTYWA: Kasa 3761,90, Inwentarz 26,767,46, Nieruchomości 997.600,—, 
Banki 239,627,76, Dłużnicy 572.298,36, Portfel wekslowy 8918,85, Waluty obce 
231,40, Akcje 2.600,—, Towary 270 190,57 Sumy przechodnie 14.244,36 Ogółem — 
2.136.240,66, 

PASYWA: Kapitał zakładowy 500.000-—, Kapitał zasobowy 169,45, Kapitał 
amortyzacyjny 40.96060, Specjalna rezerwa 330.974,94, Długi hipoteczne 
217.000.—, Banki 246,297,73, Akcepty 195.600.—, Wierzyciele 594,535,75, Sumy 
przechodnie 3.762,18, Zyski 6. 940,01. Ogółem — 2.136.240,66, 

Rachunek Strat i Zysków, 

Winien: Różnice kursowe 118,12, Koszty handlowe 316.036,71, 
towarach 174,68, Zyski 6,940.01. Ogółem — 323.269,52, 

Ma: Prowizje 227.038,35, Zyski na towarach na rachunek własny 96 231,17. 
Ogółem 323.269.52, 4539 


Towarzystwa 


Straty na 


OBUWIE z płótna, skóry itp. wygodne, 
silne i tanie poleca j wykonuje 


FABRYKA PANTOFLI 


ul, Wronowska, 4, telefon 59—88. 
Do nabycia po cenie fabrycznej w skład- 
nicach F-my Neuwelt, Gródecka 72, Ka- 
zimierzowska 25, Krakowska 25, plac 

Marjacki 8, Rynek 21, 3508-20 


Ra 


UDIEWAŁNAM KsiĄZRĘ WOJSKOWĄ Wy- 
daną przez P. K, U. Sambor na na- 
zwisko Stefana Pełypiaka, rocznik 1896 
urodzonego w Brzegach, powiat Sam 
bor. 4511-2 


RAKIETY TENNISOWE 
naprawia angielskim aparatem 
od 12 zł. za naciąg — 60 gr. za 
n strunę. 
ZABAWKI — PAPIERY 


Każdemu bez poręki L MIKOSIŃSKI — Lwów, 


eprzeda KA-TE" UL. SOBIESKIEGO 1 : | Krzywa 25 ob. Akademickiej 
„UMA y 3 Sprzedaje najtaniej struny 
a angielskie i jnne przybory 
PRE? » M E B L e tennisowe, 2833-3 


wszelkiego rodzaja NA DŁUGOTERMI: 


NOWE SPŁATY. Dla letników 


Łóżka polowe, materace, wózki dzie- 
cinne sprzedaje na raty od 5 zł. 


WAŻNE DLA PAŃ! 
Znana pracownia Gorsetów 


HELENY FASS, Lwów, Fredry 4 
poleca najnowsze modele paryskie gor- 
sety, opaski bjodrowe i gumowe, jakołeż 
napierśniki i pończochy gumowe. Wyko- 
nanie pierwszorzędne, Przyjmuję też na- 

prawki j czyszczenia 3961-6 


uiersz 1.szpali. milimetrowy (szer. 60 
mm.) w artykułach 100 gr., za wiersz i- 
-zpalt, milimetrowy (szer. 60 mm.) ma 
>jerwszej stronie 70 gr., drobne ogłosze- 
sda za słowo 10 gr., kupno 4 Sprzedaż za 
towo 12 gr, matrymonialne, korespon 
dencje i prywatne za słowo 12 gr, dia 
utrzebujących pracy lab posady $ gr. 


Tele. Nr. 43-39, 
I 


tygodniowo 


„FAMETAĆ "z 


Lwów, Krasickich 18a 
(drugi dom od Każmierzowskiej). 


satówkę. Cała strona ogłoszeniowa 300 
73, cała strona tczstowa 600 zl, cała 
strona pod nagłówkiem (1i-sza) 700 zi 
Ogłoszenia zamiejscowe 30 proc. druższe 
Za ogłoszenia w malejsen zasirzeżonem 
ogłoszenia osobno stojące i bez numeru 
daliczamy 25 proc. Odpowiedzialności z3 
terminowy druk nie przyjmujemy, Poris 


Ugłoszenia drobne przyjmujemy tylkoza | przekazów nie honifikujemy. == Uwaga; 


pakunkowe, Karosowane stale na 
składzie w  Przedstawicielstwie 


Eiimy FORD Motor Comzany 


„E SHAPE” 


dwułonowe, Graz półciężarowe | 
Lwów - Akademicka 15. Tel, 469 | 


JUGOL 


płyn na opalanie się wyrobu apteki 
Dra JANA PORATYŃSKIEGO 
Lwów, pl- Bermardyński 1. 4195 


BACZNOŚĆ! 


Pensjonaty i wyjeżdżający na letniska! 

Poleca się wszelkie artykuły kolonjalne, 

delikatesy i spożywcze po cenach rekla- 

mowych. Towary pierwszej jakości, 
HERMAN MEHR 


Lwów, Kazimierzowska 17, tel 51—18. 
Zlecenia z prowjncji załatwia się 
odwrotnie. 3886-8 


- Meble na raty! 


Sypialnia nowa zł 600— 
Salonik zł. 356-— 
oraz meble na dogodnych warunkach 
również na prowincję sprzedaje 
Magazyn mebli 


Herman Minzer 
Lwów, Trybunalska 4, 4131-20 


Od 40 łat istniejąca firma 


JAKÓB CZYSZ 


ui. Rutowsk/ego 7. 
naprzeciw Katedry. 
sprzedaje i wypcżycza meble 
na le.nisko każdemu bez po» 
ręki na dogodne spłaty. 


KILKA TYS EGY ZZŁSTYGH 


zaoszczędzi rocznie każdy posi dacz 

auta używając oryg. U. S. A, TABLE- 

TEx BENZYNOWYCH. Cena 1 oryg. 
puszki zł. 25*—, 


DH „ARWID, Lwów, 
ul. Mikołaja 17. Nr. telef. 66-39. 


= RAKIETY 
TENISOWE ! 


AŚ 


$ 
Sry 


naprzeciw kościóła DO. 


Blacharska 6 peseu tostat 00. 


KONKURS. 


W pięcioklasowem gimnazjum koedu- 
kacyjnem humańistycznem Tow. Zakł, 
Nauk. w Chodorowie (woj. lwowskie) są 
do objęcia od 1, września 1929 stanowi- 
ska nauczycieli(lck) łaciny, fizyki z ma- 
tematyką (z chemją w kl VII, prowa- 
dzenie pracowni fizycznej) i gimuastyki, 

Warunki udokumentowane przyjmuje 
do 20, czerwca b. r. Dyrekcja Gimna- 
zjum w Chodorowie, 4491.3 


Adam Cehak-Stodor 
dyrektor. 


Kolumny ogłoszeniowe są podzielono aa 
s łamów (szpalt), tekstowe na 4 inmv 
iszpalty), 
e WZA 
PRENUMERATA MIESIĘCZNA: 

Z dosławą na micjsce lub prze- 

syiką pocztową a A 
Bez dostawy a cj - 
Za granicę , e H . „ Zł, 3.— 


ali 16 „BAZELA PORANNA zana 6. czerwca 1929 Ar. 8371 
ZEE 


Gs czełkowice-żdrój Powiat Ps szczyna Gr. biasi iycznem dnawem a aa Ie a i SCO week WK 
orażenia nerwów (tabes, choroby przemiany materji. Krzywica (rachitis), x082 
(Dworzec kolej. na miejscu, 2 i pół godziny z Krakowa). Etophafóds). niedokrwistość, żewiakić po a AGA dermatozy. Ojbsze?- 
SILNA RADJOAETYWNA SOLANKA JODOWO . ERONMOWA. ZAKŁAD ny park szpilkowy etc. 
WOLOLECZNICZY. Otwarte od maja do końca września, Do 15. czerwca i od 1. października 
KĄPIELE PAROWE, diathermia, lampa kwarcowa ctc, Prospekty na żądanie wysyła 3446-3 
WSKAZANIA: Choroby stawów, mięśni i nerwów) (Ischias), na tie reuma- do końca sezonu 25% zniżki, ZARZĄD. 


Majwykuininiejszyh Stisjów Bai maki 
po cenach najniższych ustanawia z dniem dzisiej- 
Szym nowo otworzona CENTRALA KONFERCH BAMSEICI 


rap i czej : Gta igts OW 

3racia K A m = L Gw CY 7 Fil a one aw 

nE swój przebogaty wybór w Pisszczach, Sukniach we wszystkich 

mąterjaiach oraz Fascynujący wybór frykotaży, dumpe rów, GluzeK, 
Szlafroków, Szali jedw. i wełn., Apaszek i etc. 

Dewizą naszą jest: TOWAR DOBOROWY — CENY NAJNIŻSZE. 


| Maszyny miyńskie, Motory, Turbiny, 
j Transmisje, Pasy, Gurty, Gazą, 
| Tokarki, Siatki, Druty, Łańcuchy, 


| Narzędzia, Prasy do dachówek 
paleta 


|. SZUMAN 


Lwów, ul, Gródecxa 2. B. 
Telefon 41-47. 


GRACKA FABRYKA WAGONÓW | 


i MASZYN dawniej J. WEITZER, Graz. 


CZECHOSŚŁOWACJ ^. 

W maju i czerwcu panuje w uysokich Tatrach najeudn ejsza 
pogoda — Pierwszor.ędne uzdrowisko klimatyczne i sznatorja 
Sezon wiosenny. 'jurystyka 800—1400 m. 
ln ormacji udzea kiuro „Balnopol*, Kraków, w:stybul gł 
dworca kol. oraz Juljusz S, ering, Kraków, Krzywa 3. 


z komprescrem i bez kompres*ra, cd 30 KM wzwy:. 
Pierwszorzędne referencje. — — Szybka dos'awa 
Bezptat :e kosztorysy przez: 


Tatrańska Łomnica — Tatrańs:e Matiary, Sunatorjum i !ą- Generalne P:zedsiawicielstwo na tala Polskę: 
piele — Dr. Guh- Sanator Tat ańska Po ank. — Dr Szontag i, a siej 
Pa'ace Sanator, Now Smokovec — Stary Smokovec. Grand- FASIN GE R 


hotel — Subske Pieso — Wwysne Hagy — fatrańnsky Domov — 
Bad Lublau. Lubovna -upele. Stihl! und Moorbad. 


fiano inet L. 2. ek yika poczt. 342. 


Niedawno wyszło z druku 

POUCZAJĄCE DZIEŁO! 
W książce lej omówione są na podsiawie licz- 
nych i wiełolelnich doświadczeń przyczyny, po- 
wsławanie oraz leczenie cierpień nerwowych. Tę 
ewangelję zdrowia przesyłam zupełnie darmo 
każdemu, kto zwróci się do mnie podług podane- 
go niżej adresu. 

Tysiące listów dziękczynnych potwierdzają 
niezwykłą skuteczność tych sposobów, jakie po- 
daje ta jedyna w swoim rodzaju niestrudzona, 
sumienna, fachowa praca dla dobra cierpiącej 
ludzkości. Kto należy do licznej rzeszy chorych 
nerwowych, kto cierpi na roztargnienie, bojaźń, 
przestrzeni, osłabienie pamięci, nerwowe bóle 
głowy, bezsenność, zaburzenia żołądkowe, prze- 
czulenie, bóle w stawach, ogólną lub częściowa 
niemoc ciala, lub na inne objawy chorobowe, ten 
powinien. nh i | | Burt Telet, 19—61 Detail 

zaopatrzyć się w moją, : 
przynoszącą ulgę książeczkę! 
Kto przeczyta ja uważnie, len zdobędzie otuchę 


(ESSEX, rzuaigty wyzwanie do wałki n 


Dumny ten przydomek nie jest, jak się okazało, przesadą. Essex r. 19 9 
natychmiast po swem ukazaniu się na rynku zwyciężył na całej linii wszystkie 
wozy, nie tylko równej, ale i znacznie wyższej ceny. 


Ogćlne uznanie fachowców techniczaych, sfer sportowych (wspaniałe 
zwycięstwo w Tour de France), wreszcie szerok ej publiczności są tego dowodem. 


Biższych informacji udzieia i demoastracje uskutecznia 


„AUTO - PALAIS, Lwów, lagielieńska 20. 


o 


EEZSEATN Et 


a_a 
i Napisz imię, nazwisko, mic 
© siąc urodzenia, —  otrz 
U masz próbną analizę char: + 
ł 


iteru, określenie zdolność 


i pewność, że istnieje pewna droga do zdrowia i § ROWERY WNE on "A 
radości życia. Nie zwłekajcie i napiszcie jeszcze JĄ | waffenrad-Steyer i inne, jakoteż płasz- W BRZEDIE Poznasz kim jesteś, kim 
dziś do cze. węże i wszelkie części rowerowe do š być możesz, Warszawa, Psycho +. o 
ERNST PASTERNACK. BERLIN S. O. j | wszystkich systemów dE 3 najtaniej | N Szylier-Szkołnik, Nowowiejska 52. Nu 
; ` najstarsza firma PAREN ET | przesyłkę załączyć 75 gr. — znaczkami 
Michaclkirchplatz Nr. 13 Oddział 355. : JAKÓB ROSENMAN, LWÓW, i ŚBACZIBAŹ pócziowemi, Przyjęcia osobiste płatne 
a Akademicka 26, 4381-15 WEBÓ U LB 1500. 
EEEE EEEO godz. 11—-3, 4—7 500-1 


OSG! 


Z drukarni Spółki Wydawuiczej «RODKI I SPUŁKA, pud zarz, J.Płockieso we Lwowie, Odp. Red, STEVAN ERZYZIANO W SiL 


